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Cena numeru 3 złote 


Wspólne posiedzenie 
"CKW PPS i KC PPR 


W sobote dnia 3 kwietnia o 


mu Poselskim w Warszawie odbędzie się wspólne posie- 


dzenie CKW PPS i KC PPR 


działaczy obydwu partii. 


godz. 2 po południu w Do- 


z udziałem 


zaproszonych 


Jugosławia proponuje Włochom 


rozmowy w sprawie Triestu 


RZYM (PAP). Poseł Jugosławii w| dał ‚że absurdem jest przypuszcze- 
Rzymie, Iwetkowicz, oświadczył na | nie, iż uda się rozwiązać probiem 
konferencji prasowej, że propozycja | triesteński wbrew woli narodów Ju- 


trzech mocarstw zachodnich w spra- 
wie zwrotu Triestu Włochom jest 
manewrem politycznym, zmierzają- 
cym do. uniemożliwienia zbliżenia 
włosko-jugosłowiańskiego oraz świa- 
domym aktem propagandy wybor- 
czej, 

Przedstawiciel Jugosławii stwier- 
dził, że reprezentowany przezeń kraj 
pragnie utrzymać przyjazne stosunki 
z Włochami, a rząd belgradzki uwa 
ża, że sprawa Triestu będzie mogła 
być rozwiązana na drodze pokojo- 
wej jedynie w formie bezpośrednie- 
go porozumienia między zaintereso- 
wanymi obu państwami. Poseł do- 


gosławii. 


W zekończeniu min. Iwetkowicz 
przypomniał, że Jugosławia gotowa 
jest podjąć rokowania w sprawie 
Triestu, nie będąc w zasadzie prze- 
ciwną przyznaniu tego miasta Wło- 
chom. i 


RZYM (PAP). Jak wynika z ko- 
munikatu ogłoszonego przez włoskie | 
ministerstwo spraw zagr., min. Sfo- 
rza określił 
posła jugosłowiańskiego w Rzymie 
Iwetkowicza w sprawie Triestu, ja- 
ko krok naprzód i wyraził mu za to 
swą wdzięczność. 


Przedstawiciele demokracji ludowych | 


piętnują oszczercze informacje 


GENEWA (PAP) — Na komisji nr 1 
konferencji w sprawie wolności pra- 
ey i informacji zabrał głos przewod- 
n.czący delegacji czechosłowackiej 
Holimeister. który odparł brutalny 
atak przewodniczącego delegacji ame- 
rykańskiej Bentona na republikę cze- 
chosłowacką. 


Następnie deleqat czechosłowacki 
wykazał, że cały szereg wiadomo- 
ści, rozpowszechnianych przez dzien- 
niki zachodnie, był wymysłem fan- 
tazji dziennikarzy, przebywających w 
lutym 1948 r. w Pradze, a więc zna- 
jących faktyczny stam rzeczy. 


Delegat czechosłowacki na podsta- 
w.e faktów wysnuwa wniosek, 
służba informacyjna, siejąca niena- 
w'ść między naródami, nie przyczy- 
nia się do zapewnienia trwałego pO- 
koju, toteż — zdaniem delegata cze- 
skiego — należy zabronić wykonywa_ 
nia zawodu dziennikarskiego zarówno 
tym, którzy pomagają swoją pracą 


jani osobistości, ani organizacji, 
istniejąca wolność 


że | 


podżegaczom wojennym, jak również 
tym, którzy rozpowszechniają kłamii* 
we wiadomości. 

Na tej samej komisji przemawiał 
delegat Albanii, który bierze udział 
w obradach konferencji bez prawa 
głosowania. Podał on szereg faktów, 
świadczących o planowej kampanii o- 
szczerczej wymierzonej przeciwko je_ 
go krajowi. 

Przedstawiciel ukraińskiej SRR Po- 
łomarczuk stwierdził, że na łamach 
prasy ukraińskiej przeprowadza. się 
szeroką krytykę, która nie oszczędza 
zaś 
informacj; łączy | 
się z poczuciem odpowiedzialności wo. 
bec narodu. 

Mówiąc o tzw. absolutnej wolnośc:, 
delegat, ukraiński nazywa to wołno- 
ścią tylko dla właścicieli trustów i 
monopoli. Swoje twierdzenia Poło: 
marczuk popiera dużą ilością cytat 
i faktów, zaczerpniętych z materiałów 
amerykańskich i angielskich 


Silna presia St 


Zjednoczonych 


na konferencję panamerykańską 


N. JORK (PAP). Prasa amerykań- 
ska podaje, że skład delegacji St. 
Zjednoczonych na konferencję pan- 
amerykańską dobitnie wyraża pro- 
gram rządu amerykańskiego. Sekre- 
tarz Stanu Marshall będzie przede 
wszystkim dążył do podporządkowa- 
nia polityki zagranicznej krajów A- 
meryki Południowej — polityce De- 
partamentu Stanu. 

ricząc się z oporem wewnętrznym 
w krajach południowo - amerykań- 
skich, Marshall wysunie postulat 
„oczyszczenia* Ameryki Południo- 
wej z elementów „komunistycznych“. 
Prasa amerykańska nie ukrywa, że 
inspirowana przez Waszyngton ak- 
cja antykomunistyczna ma w zasa- 
dzie objąć nie tylko wszystkie ży- 
wiały postępowe, lecz również wszy- 
stkie ugrupowania, zwalczające 


—— 


ZSRR zgadza się na zmniejszenie 
należnych od Austrii odszkodowań 


wpływy St. Zjednoczonych w Połu- 
dniowej Ameryce. 


Delegacja amerykańska ma w za- 
nadrzu wiele środków nacisku, przy 
pomocy których będzie usiłowała 
narzucić krajom południowo-amery- 
kańskim swoje stanowisko. Amery- 
ka Południowa jest ogromnie zain- 
teresowana w utrzymywaniu sto- 
sunkć.. handlowych z Europą. Re- 
prezentanci St. Zjednoczonych za- 
mierzają dowieść krajom Ameryki 
Łac skiej, że handel ich z Europą 
mus! być  .gulowany" przez USA. 


N. JORK (PAP). Na konferencji 
panameryk.ńsxiej w Bogotcie liczni 
mówcy operowali „straszakiem, ko- 
muni:.ycznym*. Przewodniczącym zo 
stał wybrany minister spraw zagra- 
nozn ch Kolumbii, 1 


S. 


Mocarstwa żachodnie utrudniają 


osiągnięcie kompromisu 
W toku obrad zastępców ministrów spraw zagranicznych Wielkiej 


Czwórki nad sprawami traktatu pok cjowego z 
cka wyraziła zgodę na znaczne zmniejszenie 


Austrią delegacja radzie- 
odszkodowań w gotówce, 


należnych Związkowi Radzieckiemu od Austrii z tytułu własności ponie- 


mieckiej, 

To nowe ustępstwo 
umożliwić osiągnięcie 
jednak odbicia w postawie 


oraz na udogodnienie warunków spłaty tych sum. 

delegacji £ wiązku Radzieckiego, który pragnie 
kompromisu w sprawie austriackiej, nie znalazło 
przedsta wicieli państw zachodnich, które na- 


dal utrudniają osiągnięcie kompromi su. 


s 04 cą E iiaa / 
LONDYN (PAP). Zastępcy mini-| Delegacja radziecka, pragaąc jak- 


strów spraw zagranicznych Wielkiej 
Czwórki wznowili dyskusję nad trak- 
tatem pokojowym z Austrią. 


Nacjonalizacja 
brytyjskiego przemysłu 
elestrotechnicznego 

LONDYN (SAP). Dnia 1 kwietnia 
wchodzi w życie ustawa o nacjonali- 
zacji brytyjskich zakladów energe- 
*ycznych i przemyslu elektrotechnicz 
nego, 


Brytyjski przemysł elektrotechnicz | 


ny zatrudnia ponad 1 milion robot- 
ników i jest jednym z najlepiej roz- 
wimiętych technicznie na świecie. 


najszybszego załatwienia kwestii au- 
striackiej, poczyniła nowe ustępstwa 
w sprawie odszkodowań w gotówce, 
należnych Związkowi Radzieckiemu od 
Austrii z tytułu scedowanej na rzecz 
Austrii własności poniemieckiej. , De- 
legat radziecki oświadczył, że Zw. Ra- 
dziecki gotów jest obecnie zredukować , 
należną mu sumę o dalszych 25 milio- 
nów dolarów i przyjąć sumę 150. mi- 
lionów dolarów, płatną w ciągu 6 lat. 


Świadczy to o dobrej woli Związku 
Radzieckiego, który pragnie umożli- 
wić osiągnięcie porozumienia w spra- 
wie mienia poniemieckiego w Austrii. 
W myśl bowiem. pierwotnych propozy- 
cji radzieckich Austria miała zapłacić 
200 milionów dolarów w ciągu 2 lat. 


| 


ostatnie oświadczenie | 


|Milion ion węgla 


Państwa marshallowskie zaskoczone 


|Przodownice PZPW w Lodzi 


BOŚ i 


Na zdjęciu: nagrodzone przodownice wyścigu pracy. Od lewej: Regi- | 


na Starzyńska (III nagr.), Anna Płoszyńska (II nagr.), Stanisława 
Skłecka (II nagr.), Janina Karniej (I nagr.) i Alfreda Witosławska 


| 


| 
| 


(III nagr.) (Foto SAP) | 


pomocą amerykańską dla Hiszpanii 


Prasa londyńska i paryska potępia 
decyzję Izby Reprezentantów 


Przyjęcie przez Izbę Reprezentantów uchwały obej- 
mującej Hiszpanię planem Marshalla wywołało oburzenie 
nawet w państwach unii zachodniej. Rzecznik brytyjskiego 
ministerstwa spraw zagr. oświadczył, że rząd angielski 
nadal ustosunkowuje się negatywnie do reżimu gen, Fran- 
co. Prasa londyńska i paryska niemal jednomyślnie potę- 
pia włączenie Hiszpanii do programu. odbudowy Europy. 


LONDYN (SAP), Rzecznik brytyj- 
skiego ministerstwa spraw zagr, o- 
świadczył, że W. Brytania nic nie wie 
działa o przediożeniu Izbie Reprezen 
tantów wniosku o w:ączeniu Hiszpa- 


| nii do programu odbudowy Europy. | 


Zapytany, czy W. Brytania w dal- 


; szym ciągu sprzeciwia się przyjęciu 
| frankistowskiej Hiszpanii do planu 


Marshalla, rzecznik odpowiedział, że 
nic nie wie o zmianie stanowiska 
rządowego w tej sprawie, 

Rzecznik odmówi! dalszych oświad 
czeń na ten temat, oświadczając, że 
zajmowanie jakiegokolwiek stano- 
wiska w tej sprawie jest jeszcze 
przedwczesne, ponieważ senat ame- 


Socjaliści włoscy solidaryzują się 


ze stanowiskiem PPS wobec COMISCO. 


Włochy nie chcą stać się 
przednią strażą obcych interesów 
Włoskiej Partii 


Centralny Komitet Socjalistycznej opublikował 
oświadczenie, w którym wyraził swą solidarność ze stanowiskiem Pol- 
skiej i Czeskiej Partii Socjalistyczn ej wobec międzynarodowych konfe- 
rencji socjalistycznych (COMISCO), 7 których ostatnio wystąpili, jak 
wiadomo, socjaliści polscy, czechosłowaccy i węgierscy. 


— - 


przeładow: ły $ ead; PTZ i ibytą niedawno „w Londynie konfe- | 
w marca. a 0:0 0 | teneję, prawicówych partii stiejstisty- 


W dniu 31 bi: o: godz. '4-4ej rano | easy, 9.mżypłe metod. anty mokta" 
zakończyliśmy w naszych portach iniędzynarodowych konferencji socjali- 


a Ga RE Lwów stycznych  (COMISCO). . Konferencja 


Gdańsku i Gdyni 803:000 ton. Ilość ta j 
w ciągu dnia podwyższyła się znacz- 

mie, tak, że poziom przedwojenny za~ |. 
ładunku wynoszący około 900.000 ton 

miesięcznie, został w poważnym stop- 

niu przekroczony. 


Celem uczczenia przypadającej w 
r. 1949 setnej rocznicy śmierci naj- 
większego kompozytora polskiego 
Fryderyka Chopina, Rada Ministrów 
na posiedżeniu w dn, 20 bm. przyję- 
ła uchwałę w sprawie zorganizowa- 
inia w r. 1949 „Roku Chopinowskie- 
| go“, obejmującego cykl prac i im- 


; A |prez artystycznych r tości 
rzybędzie do Pragi premier bułgar- Prez artystycznyca oraz uroczystosci. 
przybę g: p g Uchwała powołuje Komitet Hono- 


ski Dymitrow, Pobyt jego będzie! : à 
związany 'z zawarciem ukiadu o przy | TOWY i Komitet Wykonawczy „Roku 


Ą ; i Chopincwskiego*". . 
ś mocy pomiędz 
PKW |. gouged P cz W skład Komitetu Honorowego, 


f; A $ któremu przewodniczy Prezes Rady 
Dla uczczenia zas.ug Dym:trowa. | Ministrów, wchodzą członkowie Rzą- 
postanowiono nazwać jeden z więk- |; du oraz zaproszeni przez Prezesa Ra- 
szych placów praskich jego imieniem. | dy Ministrów przedstawiciele sztuki, 
Równocześnie postanowiono wznieść | nauki i świata pracy. 
w. Pradze pomnik dla uczczenia a | Przewodniczącym Komitetu Wy- 
Bułgarów, którzy zginęli ną ZiEMi | konawczego „Roku Chopinowskiego“ 
czechosłowackiej w walce z okupan- | jest Minister Kultury i Sztuki, 
tem. Zastępcą przewodniczącego Komi- 
— | tetu Wykonawczego jest przedstawi- 
ciel Instytutu Fryderyka Chopina. 
Organem technicznym Komitetu Wy- 
konawczego jest jego Biuro. 


* 


Do Komitetu Wykonawczego „Ro- 
ku Chopinowskiego“, premier tow. 
J. Cyrankiewicz, na wniosek mini- 
stra Kultury i Sztuki, powołał na- 
stępujące osoby: 

Wilhelma Billiga — dyr. nacz. Pol- 
skiego Radia, Witolda Rudzińskiego— 
dyr. Dep. Muzyki, Wiktora Grosza— 
ministra pełnom., Zygmunta Dwora- 
kowskiego, szefa Resortu Kultury i 
Sztuki, Józefa Swatonia — prez. Zw. 
Zaw. Muzyków, Piotra Perkowskie- 
go — prezesa Zw. Kompozyt. Polsk., 
Witolda Wrońskiego sekretarza 


Premier Dymitrow 
przybędzie do Pragi 


PRAGA (PAP). Podano tu do wia- 
domości, że w początkach kwietnia 


Pozostałe 3 delegacje państw zachod 
nich wyraziły swe uznanie dla pojed- |- 
nawczego, gestu radzieckiego, lecz ze 
swej strony nie uczyniły żadnego kro- 
ku, który by zdążał do kompromisu. 
Przeciwnie, w dałszym ciągu dyskusji 
stanęły one na stanowisku, że mimo 
ustępstwa radzieckiego w sprawie od- 
szkodowań gotówkowych, wciąż jesz- 
cze mluszą być stosowane wobec 
Austrii te same kryteria, które były 
brane pod uwagę na początku kon- 
ierencji. 


Delegacje zachodnie domagają się 
mianowicie min. uprzedniego  osiąg- 
nięcia porozumienia co do całokształ- 
tu problemu własności poniemieckiej, 


a także wyjaśnienia w kwestii rosz- | nosj z Tokio, że w ostatnich czasach | 
prasa 'japońska podawa*a wielokrot- | 


czeń terytorialnych. 
Nowa propozycja radziecka zasko-. nie wiadomości o wykrywan u skła- 
czyła delegatów państw 


"RZYM (absl. wl. Centralny Komi-| z tego kraju przednią straż obcych | 
tet Włoskiej Parti Socjalistycznej wy- | interesów, komunikat wyraża solidar- i 


tycznych -dla zmiany ducha ‘i socjali | 


-Uchwałą Rady Ministrów 
rok 1949 — Rokiem Chopinowskim 


zachodnich. | dów materiałów wojennych, ukry-, 


londyńska, stwierdza oświadczenie, dą- 
żyła do narzucenia linii politycznej 
chwilowej większości prawicy innym 
partiom socjasistycznym. Przyjęcie tej 
linii politycznej miało być warunkiem 
pozostawania w COMISCO.  Stwier- 
dzając wolę Włoskiej Partii Socjalisty- 
cznej przeciwstawienia się wszelkim 
usiłowaniom wciągnięcia Wioch do 
polityki bloków. gdyż to stworzyłoby 


Socjalistycznej i Gzoghoslowackigi 
Partii“ Socjal-Demokratycznćj oraz ze 
socjalistami wszystkich krajów Euro- 
py i Świata. którzy przeciwstawiają 
się wszelkim dążeniom rozbicia klasy 
robotniczej. 


gen. Rady Zw. Art., Mieczysława 
Idzikowskiego — sekr. gener. Za- 
rządu Inst. Fr. Chopina, Juliusza 


Starzyńskiego — dyr. Biura Współ- 
pracy z Zagran., Stanisława Kazu- 
ro — rek. Wyższej Szkoły Muz. w 
Warszawie, Włodzimierza Reczka — 
przewodn. sejm. Kom. Kul. i Sztuki, 
Franciszka Papieskiego — dyr. Kanc. 
Cywilnej Prezydenta, Adolfa Chy- 
bińskiego — muzykologa (Poznań), 
Zbigniewa Drzewieckiego rekt. 
P. Wyższej Szkoły Muzycznej w Kra- 
kowie, Zdzisława Jachimeckiego — 
muzykologa (Kraków), ks. Hieroni- 
ma Feigta — muzykologa (Wrocław), 
Mieczysława Biegańskiego — dele- 
gata Prezyd. Rady Ministrów, Sta- 
nisława  Szpinalskiego pianistę 
(Poznań), dr Zofię Lissa — wicedyr. 
Departamentu Muzyki. 
%* 


, Do zakresu działania Komitetu Wy 
konawczego należy kierownictwo 
oraz koordynacja prac, związanych z 
„Rokiem  Chopinowskimt, a przede 
wszystkim: wydanie zbiorowe dzieł 
Fryderyka Chopina w opracowaniu 
Ignacego Paderewskiego; wydanie 
prac monograficznych i naukowych, 
związanych z życiem i twórczością 
Fryderyka Chopina; wydawnictwa 
dla najszerszych warstw ludu pracu- 
jącego miast i wsi oraz dla młodzie- 
ży, upowszechniające znajomość 


twórczości Fryderyka Chopina; ima | 


prezy artystyczne w kraju i za gra- 
nicą, poświęcone Fryderykowi Cho- 
pinowi, zwłaszcza organizacja Mię- 
dzynarodowego Konkursu Chopinow- 
skiego; zjazdy, wystawy oraz kongre- 
sy krajowe i międzynarodowe. 


Japończycy ukryli olbrzymie 


ilości materiałów wojennych 


MOSKWA (PAP). Agencja Tass doj Komisja zapytuje ponadto, co się 
stało z dużymi ilościami żywności i| 


umundurowania. które władze oku- 
'pacyjne przekaza y oficjalnie rządo- 
wi japońsk'emu dia rozdziału wśród 


Rzecznik Foreign Office przyznał, że tych przez dowództwa różnych od- ubogiej ludności. Pon'eważ nic n.e 
jest to „pewne ustępstwo” ze strony | dzia ów przed kapitulacją. Na skutek wiadomo o przeprowadzeniu tak ego 


Związku Radzieckiego, lecz oświad- | tych doniesień parlament 
czył. że propozycja radziecka operuje | powołał do życia specjalną komisję, 
w dalszym ciągu sumami ogólnymi, į której powierzono przeprowadzenie 
rie odnosi się bowiem do poszczegól- dochodzeń w tej sprawie. 

nych obiektów własności poniemiec- Komisja ustaliła, że w sierpniu 
kiej. Rząd brytyjski uważa, że gdyby | 1945 r, ukryto na rozkaz rządu ja- 
usiępstwa te odnosiły się do poszcze- pońskiego olbrzymie zapasy materia- 
gólnych obiektów, mogłyby. być ta- | tów wojskowych wartości ponad 100 
twiej przrjęte. i miliardów jenów. 


japońsk: | rozdziału wyraża się przypuszczen.e, 


że i te zapasy ukryto. Wicdemo w 
każdym razie, że sztab gen. Me AT- 
thura nie żądał sprawozdania co do 
rozdziału tych zapasów. 


rykański jeszeze nie zatwierdził u- 
chwały Izby Reprezentantów. 


Oświadczenie Healey'a 


LONDYN (SAP). Healey, sekretarz 
zagr. Labour Party oświadczył, że 
„stanowisko Partii Pracy wobec Hisz 
panii frankistowskiej jest zupelnie 
jasne: zaledwie przed 8 dniami pod- 
czas międzynarodowej konferencji 
socjalistycznej w Londynie Partia 
Pracy oraz 12 innych europejskich 


pattii socjalistycznych formalnie wy- ` 


powiedzia'y się przeciwko ewentual- 
nemu wiączeniu frankistowskiej Hisz 
panii do grona 16 państw planu Mars 
balla“. ` 

„Jestem pewny, dodał Healey, że 
zaraz po wznowieniu obrad parla- 
mentu min, Bevin lub Mac Neil zło- 
ży oświadczenie w tej sprawie, po- 
twierdzające dawne stanowisko rzą- 
du Partii Pracy“. 


Niezadowolenie 
prasy londyńskiej 


LONDYN (PAP). Prasa brytyjska 
przyjęła z nieukrywanym niezado- 
woleniem wiadomość o uchwale Iz- 
by Reprezentantów w sprawie obję- 
cia Hiszpanij planem Marshalla. 
Uchwała ta — podkreślają komen- 
tatorzy — wytrąci z rąk obrońców 


demokracji w Europie“. Dzienniki 
wyrażają również obawę, że objęcie 
Hiszpanii planem Marshalla opóźni 
wprowadzenie w życie tego planu i 
spowoduje zmniejszenie funduszów; 
przeznaczonych na jego realizację. + 

Dziennikj londyńskie donoszą z 
Waszyngtonu, że Departament Stanu 
w zasadzie aprobuje uchwałę Izby Re 
prezentantów. Rzecznik Departamen 
tu Stanu oświadezył, że Marshall 
pragnąłby, aby inicjatywa w sprawie 
objęcia Hiszpanii planem „pomocy“ 
wyszła z Europy. W tym celu czyn- 
niki amerykańskie podejmą odpo- 
wiednie starania w stolicach zachod- 
niej Europy. JF 

Korespondenci angielscy donoszą z 
Madrytu, że gen. Franco z zadowole- 
niem przyjął wiadomość o uchwale 
Izby Reprezentantów. Prasa faszy- 
stowska w Hiszpanii podkreśla, że w 
istocie rzeczy nie ma różnicy między 
ustrojem frankistowskim w Hiszpa- 
nii a demokracją amerykańską. 


Oburzenie w Paryżu 
PARYŻ (SAP). Cała prasa francu- 


ska, bez wyjątku potępia decyzję Iz- . 


by Reprezentantów w sprawie przy- 
jęcia Hiszpanii frankistowskiej do 
grona narodów „korzystających“ Z 
planu Marshalla. „L'Humanité“ pi- 
sze:  „Jednostronna decyzja Wa- 
szyngtonu wciągnięcia frankistow= 
skiej Hiszpanii na listę państw ko- 
rzystających z planu Marshalla jest 
jeszcze jednym dowodem, że USA 
wykorzystują ten rzekomy program 
odbudowy Europy jako narzędzie in- 
gerencji w Europie zachodniej. ,Or- 
dre“ omawiając historię pianu zapy- 
tuje: „Niemcy żądają dwu trzecich 
kredytów, przyznanych w ramach pla 
nu Marshalla, Hiszpania gen Fran- 
co jest oficjalnie popierana. W ochy 
wysuwają swoje dawne roszczenia. 
Mamy więc prawo zadać sobie py- 

ie po co toczyła się wojna?“ . 

„Liberation“ podkreśla, że zacho- 
wanie się USA przypomina pānikar- 
skie szantażowanie i zapytuje: „Czy 
16 państw ma pouczyć Waszyngton, 
że należy postępować rozsądnie i z za 
stanowieniem?* ; 

Jest charakterystyczne, że nawet 
prasa rządowa oburza się z powodu 
decyzji USA. . 


Protesty 
w Kongresie USA 
WASZYNGTON (SAP). Decyzja a- 
merykańskiej Izby Reprzzentantów 
w sprawie udzau Hszpanii w pia- 
nie pomocy Europie wywoła a ostre 
p:otesty w samym Kongresie. 
Kongresman Issacson z parti” Wal- 
lace'a oświadczył: „krok ten będzie 


W tokijskich kołach postępowych | zaskoczeniem dla opinii Światowej. 


zestawia się te wszystkie dane Z 
twierdzeniami amerykańskimi o rze- 
komej demilitaryzacji Japonii, 


Decyzją tą przyjęliśmy do naszego 
grona faszystowski rząd gen. Fran- 
oo“. 


planu Marshalla argument, jakoby - 


dał oświadczenie, w którym oskarżył | ność .ze stanowiskiem Polskiej Parti" zwroty boi a S 
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WW 'POCZNYMI dla każdego obywatela dowodami prawidłowego roz- 

woju naszej gospodarki jest każda mowo zbudowana szkoła, jest 
kążdy na nowo obsiany hektar nieużytków, jest każda odbudowana fa- 
bryka, jest każdy kilometr nowo ułożonych torów. Walka o wyrównanie 
przedwojennych zaległości i zaniedbań, walka o zaleczenie wojennych 
uniszczeń i ruin, prowadzona wytrwale i co najważniejsze planowo, 
daje rezultaty, budzące zadowolenie we własnym społeczeństwie i po- 
dziw u obcych 

Powodów de radości i dumy mamy tym więcej, że wszystko eo zbli- 
ża nas do stabilizacji i dobrobytu jest wyłącznie naszą xasługą, dokład- 
niej mówiąc, zasługą polskiego świata pracy. 


S KĄD czerpie się entuzjazm i ofiarność, jaką na każdym kroku oka- 


zują robotnicy, urzędnicy, chłopi i inne aktywne jednostki w na-' 


szym spoieczeństwie? Czy tylko wizja lepszej przyszłości i czy wyłącznie 
gwarancje prawidłowego rozwoju zdolne byłyby same wykrzesać ów 
entuzjazm i skłonić do okresowych wyrzeczeń? 


Znając naturę człowieka śmiało możemy odpowiedzieć, że świado- 
mość pracy dla przyszłych pokoleń nie wystarczyłaby tutaj i że każdy 
s nas pragnie sam widzieć i ocenić poprawę będącą efektem jego zdwo- 
żonych wysiłków. 

Rozumie to dobrze rząd polski, który planując i kierując rozwojem 
naszej gospodarki nie zapomina o konieczności uwzględniania w swoich 
pracach potrzeb i wymagań obywatela, a w szczególności obywatela 
pracującego. Dowodem tego jest stały, choć chwilowe jeszcze powolny, 
wzrost płac realnych, jest troska o dostarczenie ludziom pracy niezbędnej 
ilości artykułów bezpośrednio konsumcyjnych. 


O STATNIE dni przyniosły nowe pomyślne wiadomości z tego odcinka 

naszej gospodarki. Mamy na myśli poważne obniżenie stopy po- 
datkowej, które zgodnie z zarządzeniem Rady Ministrów wprowadzone 
będzie z dniem dzisiejszym. Rezultatem tego zarządzenia jest podnie- 
zienie x 6000 zł do 9000 zł wysokości zarobków wolnych całkowicie od 
podatków, znaczne obniżenie stopy podatkowej niskich 1 średnich upo- 
sażeń, przesunięcie z 50 tys. na 75 tys. zł wysokości zarobków, od któ- 
"rych należy pacić podatek dodatkowy, zredukowanie o 30 proc. podatku 
dla przodowników pracy, przyznanie dalszych ulg dia posiadaczy rodzin 
s dziećmi, zmniejszenie dodatkowych obciążeń dla samotnych. 

Przy stałości waluty i zwiększającej się podaży towarów konsum- 
eyjnych na rynku oznacza to Wzrost realnych płac o dalsze 5 proc, co 
w połączeniu z poprzednim wzrostem daje na przestrzeni ostatniego 
roku powiększenie się realnych płac o przeszło 20 proc. A więc za tę 
samą ilość pieniędzy możemy dziś kupić o jedną piątą więcej towarów - 
nit przed rokiem. : 
DZE zarządzenia z tej samej kategorii to zniesienie reglamento- 

wanej sprzedaży cukru, ziemniaków i kaszy oraz równoczesne 
zwiększenie uposażeń © wartość dotychczasowych przydziałów według 
cen wolnorynkowych. Oznacza to, że mamy dosyć cukru, ziemniaków 
i kaszy i możemy się pozbyć jeszcze jednej pozostałości wojennej, jaką 
aą przydziały kartkowe. W tym samym zarządzeniu zniesiono również 
wobec dostatecznej podaży regiamentację artykułów dziewiarsko - poń- 
-6zoszniczych. 

Te nowe oznaki stabilizacji naszej gospodarki i zbliżającego się 
«dobrobytu powita z radością każdy robotnik i pracownik. W zestawieniu 
s pogarszającą się sytuacją materialną świata pracy w większości państw 
kapitalistycznych na zachodzie, wskazują one na słuszność naszej drogi, 


Kropka 


maT „„ó** 


ZI Izby Reprezentantów, irankistowska Hiszpania objęta została 
planem Marshalla. Jeszcze niedawno wiadumość taka uznana była 


za nieprawdopodobną. No bo jakże 


można było sobie wyobrazić, żeby 


przyjaciel — osobisty i duchowy — Mussoliniceo i Hitlera, ich mąż zau- 
fania i wierny sojusznik w czasie wojny, mógł liczyć na pomóc prze- 
xnaczoną dla krajów zniszczonych w wyniku agresji tegoż Mussoliniego 


i tegoż Hitlera. 


- Przecież tak niedawno zapadła uchwała Zgromadzenia ONZ, poię- 
piająca metody i charakter rządów gen. Franco, niczym nie różniących 
się od faszystowskich Włoch i hitlerowskich Niemiec. Przecież... ale czy 
trzeba przypominać i wyliczać oczywiste i znane fakty! 


I 


MPERIALISTYCZNE. koła amerykańskie przestały już ukrywać swoje 
prawdziwe oblicze. Z kolaboracjonistami —- dobrze, ze zdrajcami — 


dobrze, z byłymi hitlerowcami i faszystami — dobrze, byle przeciw po- 
sńępowi, byle utrzymać zachwiane pozycje, byle nie stracić bogactw. 
Ostatnie wydarzenia zapowiadały objęcie Hiszpanii planem Mar- 
shalla. Pisał o tym ostatnio w „Robotniku* Karol Małcużyński w ko- 
respondencji z Paryża, Izba Reprezentantów postswiła teraz kropkę 


nad „i“. 


Być może lepiej, że to się stało w tym sensie, że pozbawiono 


„naiwnych ludzi słudzeń. 


| 


ROBOTNIK 


Francuski Prima Aprilis 
czyli czwarta siła 


—— 


Współzawodnictwo pracy 
w gospodarce planowej | 


„Akcja o zwiększanie wydajności 
pracy ma dzisiaj zupe'nie inny cha- 
rakter, inne znaczenie i inne skutki, 
niż w okresie gospodarki kapitali- 
stycznej, Gospodarka planowa usu- 
nę'a w niepamięć groźbę nadptoduk- 
cji i związane z nią widmo bezrobo- 
cia. W krajach demokracji ludowej, 


które zmienicy ekonomiczne podsta- | | 


wy ustrojowe, które przezwycięży:y 
system kapitalistyczny, nie ma oba- 
wy, aby przestały dymić kominy fa- 
bryk. Do niepowrotnej już przesz'o- 
ści przeszły dwu i trzydniówki w ty- 
godniu pracy, 

W krajach demokracji ludowej, w 


rowana jest na zaspokojenie potrzeb 
spoieczeństwa, wytwarzana przez ro- 
botnika nadwartość nie idzie ńiekon- 
trolowana do-prywatnej kieszeni pra- 
codawcy, — jest ona dzisiaj żródłem 
dalszych inwestycyj, potęgujących si- 
le klasy pracującej i podnoszących 
jej dobrobyt, przyśpieszających odbu- 


których uspo eczniona produkcja skie 


dowę, 


Wzrost zarcbków f 

W krajach o uspołecznionych środ- 
kach produkcji podniesienie przez ro 
botników wydajności pracy nie wy- 
wo.uje, jak to ma miejsce w kra- 
jach kapitalistycznych, dążenia do ob 
niżenia stawek płac robotniczych. 
Przeciwnie, wynikiem wzrostu wy- 
dajności pracy jest w naszej rzeczy- 
wistości wzrost zarobków, jest pod- 
niesienie stopy życiowej i podniesie 
nie dochodu warstw pracujących, bo 
korzyści ze zwiększonej produkcji nie 
zabiera kapitalista. 

A w skali krajowej w wyniku 


rys. 


Napisał 
Tadeusz Cwik 


Po artykule tow. Tadeusza | 
Ćwika o wydajności pracy w go- 
spodarce kapitalistycznej (por. 
f,Robotnik' Nr. 88), zamiesżcza- 
my poniżej drugi artykuł z tego 
cyklu, omawiający  współzawod- 
mictwo pracy w gospodarce pla- 
nowej. 


zwiększenia wydajności pracy może- 
my szybciej wypełniać szczerby wo- 
jenne i zaspokajać braki w zaopatrze 
niu ludności. Wynikiem rozwoju wy- 
dajności pracy „jest u nas zwiększe-| 
nie uprzemystowienia kraju, przy- 
śpieszanie budowy' naszego ustroju i 
realizacji następnego etapu — socja - 
lizmu i państwa socjalistycznego. W 
wyniku wzrostu wydajności pracy co 
raz silniej gruntuje się władza poli- 
tyczna mas pracujących, 

Kolebką nowych form społecznej 
walki o wydajność pracy, kolebką po 
tężnego ruchu wspó.zawodnictwa pra 
cy stał się Związek Radziecki, Naj- 
większym źród:em dla rozwoju sił wy 
twórczych stał się tam prosty czło- 
wiek radziecki, który samorzutnie u- 
żyt całej swojej pomys:owości i do- 
świadczenia dla powiększenia i-ulep- 
szenia produkcji. 7 

Ruch współzawodnictwa pracy w 
ZSRR zapoczątkowany został przez! 
górńika Aleksego Stachanowa, który 
na podstawie własnych badań swych 
czynności górnika opracował nową 
metodę pracy przy wydobyciu węgla, 


Prawda o zbrodni 


Jerzy Rawicz 


Nie jako recenzent — bo nim nie 
jestem i nie potrafiłbym recenzji fil- 
mowej napisać — ale jako człowiek, 
który przeżył Oświęcim, chcę skreślić 
poniższe uwagi na marginesie filmu 
„Ostatni Etap". 

Film jest prawdziwy. Nie dlatego, 
że oparty jest na — dowolnie zresztą 
zestawionych — fragmentach prawdzi- 
wego życia obozowego, ale dlatego, że 
jeżeli nie kopiuje rzeczywistości oświę 
cimskiej, to jednak daje obraz praw- 
dopodobny, obraz tego, co mogło być, 
tego, co było typowe. Obraz oddający 
atmosierę. z 

I dlatego. film jest prawdziwy. I dla- 
tego jest — jak słusznie pisał jeden z 
recenzentów — czymś więcej niż re- 
portażem. Jest dokumentem, żywym 
dokumentem. W moim przekonaniu 
jest również dziełem sziuki. Dlafego 
może oddziaływać nie tyiko na myśl, 
rozum, ale i na uczucie. Tym lepeej, 
ponieważ winien on oddziaływać 
wszechstronnie. — 

Kiedy byliśmy w obozie, kiedy było 
mam źle i przeżywaliśmy ciężkie chwi- 
le, naszym marzeniem było zakląć na 
wzór Fausta chwilę w wieczność, aby 
móc dać dla tych, którzy przyjdą 
nas, świadectwo prawdzie. Mów liśmy 
między sobą: — Nie uwierzą nam lu- 
dzie, że tak mogło być, nie uwierzą, 
że człowiek jest zdolny do takiej pod- 
łości i do takiej zbrodni. A pragnęliś- 
my, ażeby pozostał dokument. 

Dlatego podziemna organizacja u- 
łatwiała ucieczkę Świadków zbrodni, 
mimo, że pozostali byli narażeni na 
represje, dlatego różnymi drogami 
przemycano wiadomości z obozu, dla- 
tego tysiące nielegalnych grypsów z 
opisem wydarzeń oświęcimskich, zno- 
wu. z narażeniem życia, wysyłano na 
wolność. Dominantą uczuć każdego 
więźnia było: jeśli padło tyle ofiar, 


jeśli jesteśmy skazani na mękę strasz- 
liwą, jeśli i nas czeka komin, niech 
przynajmniej świat dowie się o tym, 
wech przynajmniej zbrodniarzy nie mi- 
nię kara. 

Cząstka Oświęcimiaków uratowała 
się. Na ogół niechętnie mówi były 
więzień ozu koncentracyjnego © 
swoich przeżyciach. Dla dwóch przy- 
czyn: są w życiu każdego człowieka 
chwile, do których nie chce wracać — 
chwile, w których czuł się upokorzo- 
ny. Poza tym przeżycia więźniów obo- 
zów były mniej więcej jednakie — nie 
trzeba mówić o sobie, aby dąć obraz 
życia lagrowego. A nie: o sobie, 
ale o życiu obozowym mówią byli 
więźniowie. Dlatego po. wojnie ukaza- 
ło się w Polsce tyle książek o obozach, 
psanych nie pizez literatów, ale przez 
ludzi, którzy przeżywszy obóz, są 
przekonani, że powinni pozostawić do- 
kument kresu nocy okupacyjnej, „o- 
statniego etapu“. 

W goebbelsowskiej kuźni kłamstw 
ukuto jeszcze przed wojną termin 
„Greuelpropaganda" — t. j. propagan- 
da okropności. Tym terminem określali 
zbrodn'arze liilerowscy publikacje an- 
tyłaszystowskiej prasy za granicą, któ- 
ra donosiła o tym, co dzieje się w III 
Rzeszy i ostrzegała Świat przed tole- 
rancją dla hitleryzmu. Dziś, po do- 
świadczeniach ostatniej wojny, narody 
Europy wiedzą już aż nazbyt dobrze, 
że „Greuelpropaganda* była zaledwie 
bladym odbiciem potwornej rzeczywi- 
stości hitleryzmu. Ale dziś jeszcze — 
i to bodajże jest jeszcze bardziej po- 
tworne — są kłamcy i oszczercy, nie 
tylko wśród Niemców, ale nawet 
wśród. ludzi narodów Zachodu, nie- 
dawno walczących przeciw hitleryz- 
mowi, którzy skłonni są zapomnieć, 
zlekceważyć zbrodnię, usprawiedliwić, 
uniewinnić zbrodniarzy į przerzucić 


winę na ofiary zbrodni. Są jeszcze 
kłamcy i oszczerczy, któczy dziś, na- 
wet dziś, chcieliby operować hitlerow- 
skim terminem „Greuelpropaganda", 

Wykorzystują oni fakt, że w żadnym 
obozie niemieckim, w żadnym „kon- 
centraku“ Europy nie było ani Angli- 
ków ani Amerykanów — ażeby dla 
swoich imperialistycznych celów, aże- 
by dla możności powtarzania niektó- 
rych hitlerowskich metod, uśpić uwa- 
gẹ własnych społeczeństw, nie wy- 
znać im całej prawdy, odwrócić ich 
uwagę od zbrodni, do których zdol” 
ny jest faszyzm i przewekslować ją na 
wygodne dla sieb'e tory nienawiści do 
lewicy spolecznej. 

Temu trzeba i można przeciwdzia- 
łać. Najlepszym przeciwdziałaniem jest 
prawda o faszyźmie, prawda o zbrod- 
niach, prawda o wojnie. Dokument 
prawdy winien przemawiać do rozumu 
i do serca. Takim dokumentem praw- 
dy jest dzieło artystyczne, traktujące 
o latach minionej wojny, książka, 
sztuka teatralna, obraz, film. Po- 
tęguje dokumentację prawdy jej au. 
tentyzm. Ludzie, którzy byli świad- 
kami i ofiarami wojny i zbrodni, są 
predestynowani do tego, ażeby dać 
najbardziej wartościowe świadectwo 
prawdzie. Takim świadectwem praw: 
dy jest film „Ostatni etap“. 

„Ostatni etap“ winni obejrzeć wszy- 
scy Polacy, aby nie zatarla się świa-. 
domość lat okupacyjnych, aby „nie za- 
rosły rany błoną podłości”, 

„Ostatni etap“ winni obejrzeć ludzie 
na zachodzie, zwłaszcza w tych kra- 
jach, gdzie nie stanął but hitlerowski. 
Byliby bez serc, bez duszy, gdyby nie 
przemówiła do nich rzeczywistość te- 
go filmu, gdyby nie poruszyła ich su- 
imień nieprzejaskrawiona , autentyczna 
męka straszliwa j walka  nieztomna. 
Byliby bez rozsądku, gdyby nie po- 


trafili wysnuć wniosku, do czego pro- 
wadzi narzucona im histeria wojenna. 
Warto byłoby pokazać ten film na 
Radzie Bezpieczeństwa ONZ i zawo- 
łać do podżegaczy wojennych, jak Tu- 
wim w swoim pięknym wierszu ,„Po- 
grzeb prezydenta Narutowicza”: 

„Chodźcie, głupcy, do okien — i 
patrzcie! i patrzcie!“ 

„Ostatni etap“ winni obejrzeć wresz- 
cie wszyscy, ale wszyscy Niemcy. 
Kiedy wojska amerykańskie wyzwoli- 
ły obóz koncentracyjny w Dachau, na 
placu apelowym i w barakach pozo- 
stały jeszcze sterty trupów.. Nazajutrz 
Amerykanie spędzili niemiecką ludność 
miasta Dachau i okolic i kazali jej 
oglądać niemieckie dzieło, trupy i snu- 
jące się między nimi półtrupy. To by- 
ia poglądowa lekcja demokracji, War- 
to byłoby tę poglądową lekcję pow- 
tćrzyć dla całego narodu niem eckiego, 
Niejeden Niemiec pozna siebie w po- 
staciach esesmanów „Ostatniego eta- 
pu“. 

Na wstępie artykułu napisałem, że 
nie jestem recenzentem. Recenzent 
może zobaczy w filmie tu i ówdzie 
niedociągnięcia, . techniczne” braki. 
Mnie nie o to chodzi, Do mnie „Ostat- 
ni etap“ przemawia swoją prawdziwo- 
ścią, swoim autentyzmem. Do mnie 
przemawia idea filmu, idea braterstwa 
i przyjaźni różnojęzycznej masy uciś- 
nionych, idea walki przeciw złu, idea 
sprawiedliwości, która musi zwycię- 
żyć. Dlatego też rozważania na mar- 
ginesie tego filmu, które mogą się ko- 
muś wydać przesadne, nimi nie są. 
Film mimo straszliwej tematyki jest 
optymistyczny. Właśnie dlatego, że 
zło zostaje pokonane. 

I bardzo się cieszę, że to jest właś- 
nie polski film. Ośw'ęcim leży w Pol- 
sce. Polaków było w hitlerowskich ka- 
cetach najwięcej. 
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Amerykański Zarząd Wojskowy w 
Niemczech otrzymał z kancelari; cy» 
wilnej prezydenta Trumana polecenie 
natychmiastowego dostarczenia więk- 
szej liczby fotografii Niemców, które 
by „w sposób dramatyczay ilustrowa" 
ły brak żywności ; konieczność jej do 
starczenia, celem uniknięcia głodu w 
| Niemczech“, Rozkaz, otrzymany z Wa 
szyngtanu przez amerykańskie władze 
okupacyjne, brzmi: 

„Kancelaria Prezydenta żąda, by 
sporządzona została w tym celu spe- 
cjalną seria łotogralii, ukazujących 
głodowe warunki w jakich żyją Niem- 
cy, ze szczególnym uwzględnieniem 
zdjęć dzieci, kobiet, starców, wychu* 
dłych postaci oraz ogonków przed pie 
karniami, Zdjęcia te, oczywiście, wine 
ny być autentyczne”, 

Jak wynika z dalszego ciągu owej 
depeszy, zdjęcia użyte być mają celem 
przekonania amerykańskiej opiai; pu- 
blicznej o konieczności masowej wy- 
syłki artykułów żywnościowych de 
„głodujących Niemiec“, 

Myliłby się jedaak ten, kto by-sa- 
dził, że dotychczae wysyłka taka nie 
miała miejsca. Otóż w okresie od 1 
lipca 1946 do 30 czerwca 1947 Stany 
Zjedcoczone wysłały do zachodnich 
stref okupacyjnych w Niemczech 
Tanoa ton żywności, Na rok 1947-8 
przewidziana jest wysyłka dalszych 
3,600.000 ton. 

Warto te liczby zestawić z danymi 
o zaopatrywaniu w żywność krajów, 
które padły ofiarą aiemieckiej agresji. 
Belgia otrzymała ‘dotąd zaledwie 
614.000 ton, Francja — 771.000 ton, 
Holandia —- 600.000 ton. Są to kraje 
zachódaio-europejtkie, a więc otoczo* 
ne rzekomo specjalną opieką Stanów 
Zjednoczonych. O wysyłce do Europy 
środkowo-wschodniej nie ma oczywi- 
metodę zwaną od jego imienia sta-| ście w ogóle obecnie mowy. 
chanowską, Polega ona na przcana-| Za tę troskliwość rządu amerykań* 
liżowaniu każdago ruchu ; na takim | ekiefo wobec Niemiec podataik amery 
powiązaniu ruchów, takim uspraw=| kański zapłacił słono: karmienie Niem 
nieniu pracy, przy którym daje ona| ców kosztowało go peuad 900 milionów 
największe wyniki. dolarów! Nie dziwnego, że. trzeba te- 

: go podatnika przekcaywać o „głodue 
Ruch stąchanowski jących Niemcach“ prży pomocy dra- 

Stachanow tak mówi o swym zwy- | Motycznych fotografii, fabrykawanych 
cięstwie: „Wielu ludzi na wieść, iż|Sćryjaie przez wojeko amerykańskie. 
wydobyłem 102 tony, mówi'o: --| Skzadal polega jednak aa tym, że 
Ależ to atleta ten Stachanow. Ma ol-| amy tu do czynienia z wielkim 
brzymią siłę fizyczną. — To nie jest! 9$7ietwem ze strony samych ` Niem- 
prawda. Cała rzecz polegaʻa na orga-| óW, których kryje przytem w pełni 
nizacji pracy. Rzeczywiście już 3 "zad amerykański. Korespondent „New 
września tow, Dzekanow wydobyi|j York Fimes'a*, Delbert Clark, epraw- 
115 ton, w ciągu 6 godzin, 5 września | dzsjąc statystyki iemieckie w Wir- 
młody komunista Konceda:ow — 125 | (embergii i Badeni wykrył, że zostały 


Jerzy Zaruba 


ton; a $ wrześńia ja pobi em wszyst- 
kich, wydobywając 175 ton. Zrożu- 
mieli wsżyscy, że to nie tylko siła fi- 
zyczna, 19 września osiągnąłem wy- 
nik'227 ton w ciągu 6 godzin, a mój 
tow, Artiuchow pobi: mocno mój re- 
kord, bo wydobył aż 536 ton“, 

Otó przykład troski człowieka pra- 
cującego o produkcję, przykiad wspa 
niaej inicjatywy wychodzącej od 
dołu. * 

Stachanowcy stali się bohaterami 
budownictwa socjalistycznego, Ruch 
teñ stał się wkrótce żywiolowym ru- 
chem mas pracujących calego Związ- 
ku Radzieckiego. Dawał on przykład 
nowego stosunku do pracy, dawał 
przykłady pręcyzji i dok'adności w 
pracy, zręczności i  sumienności, 
wprowadzał nowe formy produkcyj- 
ności. W parze z tym ruchem rozw.- 
jało się podnoszenie wiedzy techni- 
cznej robotników.  Towarzyszy'y 
mu dalej podnoszenie umiejętności 
kierowania przedsiębiorstwem, w'a- 
ściwego wykorzystywania wszelkich 
istniejących możliwości technicznych, 
rozwijanie pomysłowości, organiza- 
cja masowego szkolenia kadr techni- 
cznych, rozwijanie troski o usuwanie 
szkodliwych następstw w pracy dia 
organizmu człowieka oraz akcja tech- 
nicznego wyposażenia przemys!'u ra- 
dzieck'ego, 

Wielki ruch wspó zawodnictwa pra 
cy na terenie ZSRR przyniósł ze so- 
bą radykalną poprawę bytu mate- 
rialnego kiasy robotniczej i wprowa- 
dził naród sowiecki na wyższy etap 
rozwoju, 

Oto jak Stalin ocenia doniosłość hi- 
storyczną tego ruchu: „Niektórzy my- 
ślą, że socjalzm można umocnić 
przez pewne materialne równanie lu- 
dźi na gruncie ubogiego życia, Jest 
to b ąd. Jest to drobnomieszczańsk:e 
pojmowanie socjalizmu. W rzeczywi- 
stości socjalizm może zwyciężyć ty'> 
ko na gruncie obfitości produktów i 
wszelkiego rodzaju artykuiów spo- 
żywczych, na gruncie dostatniego ży- 
cia i kulturalnego rozwoju wszyst- 
kich członków spo'eczeństwa". 

„Ale aby socjalizm móg! ten cel o- 
siągnąć i uczynić naszą Sspo!eczność 
jak najbardziej dostatnią, trzeba, by 
u nas wydajność pracy, prześcignęła 
najbardziej przodujące kraje kapita- 
listyczne. W przeciwnym razie nie 
można nawet marzyć o dostatku pro- 
duktów i artykuów spożywczych 
wszelkiego rodzaju.. Znaczenie ru- 
chu stachanowsk ego. jego epokowe 
znaczenie polega na tym, że przygo- 


towuje. warunki do przejścia na wyż- | 


szy etap rozwoju“, 


Ruch masowy 


Ruch współzawodnictwa pracy u 
nas w Polsce jest jeszcze ruchem 
m.odym, ale już stai się ruchem m1- 
sowym. Że jest on ruchem mass- 
wym, świadczy o tym wzywanie co- 
raz powszechniejsze do współzawod- 
nictwa, szeroka akcja wśród górn - 
kw, wiókniarzy i w innych gałęziach 

(Dokończenie obok) 


| dolnym „wynikiem swobodnej inicja- 


one ełałszowane i sztucznie obniżają 
zbiory zbóż o 62%. lany korespondeńt 
tego dziennika, Jack Raymcmd, dò- 
wióeł niedawno z Berlina: „Władze 
amerykańskie w Waszyngtonie wywie- 
rają nacisk na zarząd wojskowy w 
Niemczech, by nie ujawniał faktów 
marnowania żywności przez Niemców 
i ich rabunkowej gospodark; żbożo* 
| wej”. Okazuje się bowiem, że chłopi 
i niemieccy sabotują dostawę kontyn- 
gentów zbożowych, a transporty zboża 
amerykańskiego „wydostają się* na 
czarny rynek. 

Anglo - amerykańska Rada Żywno- 
ściowa w Waszyngtonie obawia się, że 
ujawnienie tych wszystkich faktów o 
gospodarce żywnościowej w Nièm- 
czech zachodnich mogłoby wywołać 
protest opinii amerykańskiej į spowo* 
dować ograniczenie dalszych dostaw 
do Niemiec, Wobec tego Waszynglon 
zataja prawdę i fabrykuje zdjęcia... 

Należy więc oczekiwać, że lada 
dzień w pismach amerykańskich wka- 
żą się wstrząsające obrazy niemiec» 
kiej aędzy i głodu, szkieletów ludz- 
kich, konających dzieci ; obdartych 
kobiet. Kto wie, czy wie znajdzie się 
wśród owych „dokumentów“ trochę 
fotografii z Dachau, Belsca-Bergen czy 
Oświęcimia, Byłyby one į wstrzącają- 
ce i autentyczne... Wystarczy tylko od- 
powiedni podpis... 

C ZZ CA LPA | a mW PW ME MI KW 


przemys u. Ruch ten jest ruchem od- 


tywy jednostek i zespo ów robotni- 
czych, określających w umowach 
treść zadań i warunki ich wykona- 
nia. 

Zasedniczą treścią umów o wspól- 
zawodnictwie jest dążenie do jax 
najszybszego przekroczenia normy, 
Oczywiście, że przyczyny, które skła- 
niają pracowników do przystąpienia 
do wspó zawodn'ctwa, są z ożone: 
wchodzi tu w grę zarówno moment 
materialny, perspektywa uzyskania 
większego zarobku, jak i moment 
idealistyczny, pragnienie budowania 
lepszego jutra, świadomość faktu, że 
robotnik stał się nie tylko wykonaw- 
cą, lecz i gospodarzem. Zwiększenie 
wydajności pracy daje pracowniko- 
wi wzrost zarobków. Świadczą © 
tym wyn.ki średnich przodowników 
górn ków, którzy zarabiają do 29 tys. 
zł. i więcej, i tkaczy w.eliowarszia- 
towców, których zarobki dochodzą do 
15 tys, zł, 


Przykad pracy - przodowników 
wpywa dodatnio na podwyższenie 
wydajności innych robotników. 


, Świadczy o tym np. wzrost przecię= 
tnych p.ac w górnictwie, które od 
marca ub. roku do września ub. r. 
wzrosły na dole z 7.447 zł. do 12,579 
zotych. . 

O rmmomentach ideowych rucha 
wspó zawodnictwa pracy świadczy 
| przejawiająca się na zjazdach przo- 
downików „na naradach wielowar- 
sztatowców dążność do dzielenia się 
z ogó'em doświadczeniami i tajcmni- 
cami zawodowymi, co dawniej w a~ 
stroju kapitalistycznym było nie do 
pomyżlenia. 
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UPOWSZECHNIENIE 

KSIĄŻKI 

Tygodniki literackie wydały 

bardzo bogate j ciekawe nume- 

ry świąteczne: W „Nowinach 

Literackich" tow. Zawadzki za- 

mieszcza artykuł ną temat upo- 
wszechnienia książki: 

lsmieje wśród rólnych pogledów 
n1 Smr”wę upowszechnienia Mciążki 
jelen bszzporny, co do którago zga 
dzzmy sią wszyszy, že podstawo- 
wym zagudnieniem tuiaj jost wpro- 
w.dzania w życia ustawy  bibiio- 
tecznej i utworzenie w każdym 0- 
siodiu bibi tee. 

N=leiy więc zabrać sia jak naj 
sz briej do reniizacji tero zasad- 
nm zojoa zzdznia, mis rozpraszając 
«sł na sprawy drugoplznowe į mniej 
„wana, na kire bqdzie czzs ' póź” 
nioj, po zażatwieniu tego pierw- 
szcrzednojo dla kultury narodowej 
segzdn enia, 


cszcza oprawa SIWO- 


szenia taniej, dosięnrej dla: szero- 


kid wsiw: ludnosci koiążld typu 
„Finquln'”, kiórsj bruk dajo się do 
Ten tyn  siąkł 
mógłby rózwiczeć zagadnienia ;w 
dkoidym domua kaja". Nie woho- 
-Azzo w szczog ły chcą siwlordzić, 
ża tworzenie toite: cerit. jezer ma 
być ssbiona wì-feiwle, przekracza 
mo''lwassi kid079 g p szersyól- 
nych wytzwniciw w kroja. Winno 
ono być uruchomione wspólnym. 
wyż diem trzech na'wiekszych vė 
dzisint wydzuniczych („Czytelnek”, 
2", „Wisdza'), tdyż tylko 
ypadlizn wspólnego działania 0” 
miriony n!-bozpieczeństwo  duvlo- 
wni I rowztania trzech serii tego 
8113279 tycu. 


NIES7CZĘSNA UCHWAŁA 


„Kuźnica* i  „Odrodzenie' 
wracają w świąte:znych nume-, 
rach do nieszczęsnej uchwały | 
Sto'ecznej Rady Narodowej o 
zmianie nazw ulic. Tow. J. Bo- | 
rejsza przytaczając w  „Odro-: 
dzeniu” -w artykule „O nadgor= | 


| deliro w Turyn'e znaleziono 8 bomb 


| 
I 


Liczba bezrob 


otnych w USA 


przekroczyła ostatnio 2 milicny 


Kandydatura Wallace'a została 
wystawiona w 46 stanach 
ł Według ostatnich statystyk, liczba bezrobotnych w St. 


raniono gumowymi pałkami, ponadto | bowym komitetem Trumana, powoła- 
zaś kilkadziesiąt osób aresztowano. | nym dla zbadania zatargu w przemy- 
Przewodniczący związku pracowników | śle węglowym Lewis w daiszym c'ą-) 
finansowych gełdy oskarżył pofcję o! gu stoi na stanowisku, że nie jest to 
brutalne zachowanie się i o służenie | strajk zorganizowany przez zw ązek. 


| Zjednoczonych przekroczyła w lutym br. 2 miliony. Fakt 
ten oraz nieustające strajki są dowodem nieudolności rzą- 
du Trumana i przyczyniają się niemało do wzrostu po- 
pularności programu Wallace'a. w licznych punktach 
N. JORK (SAP). Dziennik amery- ——— M działy rezerwy policyjnej. 

jkańskich sfer fnasowych „Wall-Street | 0SÓ9. Rozpoczęty we wtorek strajk 

Journal“ zamieścił statystykę bezro- zjednoczonego związku pracowników 
cia w USA. finansowych AFL jest pierwszym w hi- 
Pismo podkreśla, że liczba bezro- | Storil strajkiem na gieldzie nowojor- 

botnych ustawicznie wzrasta. W sty- | SSIEJ- 

czniu było 2055000 bezrobotnych, wi AFL. zapowiedziało pełne poparcie 

lutym cytra ta wzrosła d> 2.139000,a; dla strajkujących, zaś związek mary- 

w marcu z pewnością dalej wzrastała. | narzy handiowych udzela wydatnej 

pomocy w pikietowaniu. 


interesom giełdy a nie pracown ków 
Cała dzielnica Wall Stre*t jest czę- 
śc'owo zamknięta dla ruchu z tym, że 


giełdy przyznania podwyżki wynagro- 
dzeń w ilości zaledwie 3 — do 5 dola- 
rów tygodniowo, szanse porozumien'a 
są chwilowo bardzo nikłe. 


Górnicy strajkują nadał 


N. JORK (PAP). Sytuacja strajko- 
wa w amerykańskich kopalniach wę- 
Powodem zaprzestaria pracy jest ci- | gla brunatnego pozestaje bez zmian. 
rzucenie żądania urzędników przyzna-! Około 40) tysięcy górników nadal od- 
wojorskiej w dzielnicy Wall St ect) nia im podwyżki płec. W wynku walk! mawia powrotu do pracy. 
był terenem utarczzk mięczy policją aj z pot'eją wielu pisietujących, zwiasz-| Przewodniczący zw'azku górników, 
pikietami dochodzącymi do 2 tysięcy, cza marynarzy handlowych, ciężko po- | Lewis, złożył zeznania przed trzycs 


Strajk pracowników giełdy 
N. JORK (PAP), Okręg giełdy no- 


KRZ ZZRENREE E R ZARZZR ZYKA SS 


Fala prowokacji faszystowskich 
przed wyborami we Włoszech 


ry w czos'e okupacji sużył w SS, a- 
rosztowano. 
W pogrzeb'e ofiar bandyckiego za- 


Sensacyjne doniesienia o spisku 
przeciw Frontoewi Demokratycznemu 


W miare zbliżania się terminu wyborów ws Włoszsch roś- 
nio falz prowokacji fzazystowsk'ch w storunku do dziy'aczy postępo- 
wych i mas robotniczych. Dziennik „La Republica“ poda! informacja 
o znsku, w który znmieszena 8ą partie prawicowe, skierowane prze- 
ciw Fron'owi Domotratycznemau. 
RZYM (PAP). W parku w San Fe-| — 
nezo, której rozwiązania domagają! 
się już cd duższego czasu włoskie 
masy robotnicze, 


ściach ogłoszono już strajki prote- 


stacyjne. 
Fzszyści sriskują 

RZYM (Obs. w .). Dziennk ,La Re 
pubica“ donosi, że na 18 kwetnia 
dzień wyborów parlamentarnych we 
Wloszech. przygotowany zosta” plan 


o dużym potencjale wybuchowym. 
W parku zebra o się w drugi dzień 
świąt W.e'k'ejnocy w:clu robotników 
wraz z rodzinami, l 4 
miejscowości Semalia, w prowincji] meć* ta nadesza z Turynu, Depesza 
med olańsk'ej gdzie wiaście'el MA-| zryyiera szczegó y spisku, którego te- 
jątku ziemskiego Peninelii pero woke: lem ma być przygotowanie wojny 
wał dyskusję polityczną z grupą To-| qofhowej w wypadku zwycięstwa wy 


Zbrodn'czy czyn, który mógł spo- 
wodować prawdziwą rzeż, udarem- 
niono dzięki przypadkowi albowiern 


Inną prowokację zanotowano Wj powstan'a faszystowskiego. Wiado=| 


| 


i 
|| 


} 
i 
I 


| 
| 


| 


lecz spontaniczne porzucenie pracy 
przez górników, którzy oskarżyli pra- 
codawców o niedotrzymanie umowy 


stacjonują od- | zbiorowej. 


Wobec stanowczej odmowy władz; Kandydatura Wellace'a 


wystawiona w 46 stanach 


N. JORK (SAP). Nazwisko Walla- 
ce'a znajdzie się ną I stach wyberczych 
na prezydenta St. Zjednoczonych w 
46-ciu stanach Ameryki Północnej (za 
ogó!ną liczbę 48). 

Jest to dowodem, jak szeroki od- 
dźwięk znalazla w społeczeństwie am-- 
rykańskim odezwą „trzeciej partii” 
Wallace'a. 


Einstein popiera Wallace'a 


WASZYNGTON (PAP). Słynny 
uczony „Albert E'nstein oświadczył, że 


popiera kandydaturę Wallace'a pa pre- | 
zydenta USA. Eistein porównał Wal- | 
lace'a do Roosevelta i Wiik 'ego, okre» | 
ślając go, jako czlowieka, który może | 


ocalić Amerykę. 


Przemówienie senatora 
Taylora 


N. JORK (PAP) Kandydat na w- 


chowania się faszysty-SS-owca we- | ceprezydenta z ram'enia parti Wal- 
zmą udzia. delegacje robotnicze ca-| |ace'a — senator Taylor — wygłosił 
łej Lombardi, W wielu m'ejscowe-| w, Hollywood wielk e przemów enie ną 


wiecu zorganizowanym przez organi- 
zację postępowych obywateli Amery- 
ki i nieza'eżną partię Kalfornii. Na 
wiec przybyło ponad 12 tysęcy słu- 
chaczy. 

Taylor wystąpił z ostrą krytyką rzą- 
du Trumąna. 

Taylor potępił politykę zagran'czną 
Departamentu Stanu, zmerzającą w 


| pierwszym rzędz'e do podwaen'a pre- 


stiżu ONZ. Mówca oświadczył, że 
istotnym dążenem panu Marsh-lla 


| krytykował 


i 
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ZAGRANICZNA| 
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Ukazujący się w Stanach  Zjednoe 


i ezonych tygodnik „Nowa Epoka* cy* 


tuje przemówienie czionka Kongresu 
USA J. Sadowsk ego, w którym ostro 
b. ambasadora USA w 
Polsce Bliss Lane'a za jego wrogi stoe 
sudek do Polski. 

Sadewski, według relacji 
powiedział min.: 

„Kiedy Bliss Lańe, b. 'amba- 
sador w Polsce widział ruiny t 
zniszczenia w tym kraju, prawe 
dopodobnie musiał widzieć rów= 
nież głód. clioroby i biedę wśród 
ludu polskiego. 

Co uczynił wobec tego? Czy 
próbowa! pomóc narodowi po" 
skiemu pożyczkami i kredytami, 
aby odbudował się z ruin i ode 
zyskał swą siłę? Przeciwnie, 
robił wszystko co mógł, aby žē 
trzymać te mizerne pożyczki I 
kredyty, 
lekarstwach. 


pisma, 


Straci!em już cierpliwość wò- 


bec t.zw. przyjaciół Polski, któ* 
rzy ronią łzy nad jej niedo'ą 
dlatego, że niz podoba im się 
rząd po!ski, a jednoczelniż od: 
mawiają narodowi polskiemu 
żywności, odzieży, lekarstw; kre- 
dytów i pożyczek d'a odbudowa- 
nia gospodarki, tak zniszczonej 
przez nazistów. 

Lecz gniew mnie pali, gdy wi- 
dzę, że przyjaciele rujnowali 
kraj i naród po'ski z takim sa- 
mym rozmystem, jak to czynili 
Hitler i naziści, a teraz są tak 
bezczelni, że piszą książki, żeby 
ciągnąć korzyści ze swych de» 
strukcyjnych wysiłków. 

Miliony dolarów dajemy kra- 
jom, które nie ucierpiały od zni- 
szczeń wojennych, lecz Po!ska, 
która przez sześć lat dźwircała 
brzemię wszystkich cieżarów 
wojny, co otrzymuje? Książkę 
od pana Arthura Bliss Lane'a", 


FRANCO SIĘ WPRASZA 
dziennika 


pomoc w żywności I 


liwcaca'*: wspomnienie o gen.: jedn z rcbotn'ków spostrzegł leżą-| botn' ków = komunistów, podczas któj 
Świerzzewzk m, który namówił | cą bombą, Dalsze poszuk'wan'a do- | rej n'cspodz ewanie wyc ągnąt rewol 
go do opublikowania artykulu prowadziły da znalezienia innych. | wer strzelając do zgromadzonych 


botczezo frontu ludowego. | jest podporządkowan e 


W sp'sek zamieszane są part'e praj -y A i ; k A 
wiceowe: Plan sp'sku' ustelony zostal | Zjednoczonych oraz doprowadzen'e w |cbjętych pianem Marsha!a, które ma- 


przeciwko projektow. zniesienia. 
rogatywek w wojsku — pisze: 
Ludzie, kiórzy byl bilżej gene- 
rała, ktorzy znali go dłażej  głę- 
„bej i szerzej m gą o jego., grozu: 
senin 1. Pe eal 42 płód 
Ági ogł napisać. Przydałoby, 
się to dla szkolenia nielitórych go- 
rącogłowych młodocianych Kubu- 
siów = rozp uwzczy przęszł:ści kul- 
turalnej. Nie ulega wątpliwości, że 
gdyby się dowiedział, że ulicę war- 
szawską posładajrcą starą nazwę 
ochrzczono jego nazwiskiem, byłby 
oburzony i krzyknz łby: 
„| = „Co zostało ze siarej Warsza- 
„wy? Ruiny 1 nazwy ulic! Ruiny 
sprzątnie stę — pozostaną tylko na* 
zwy. Historię Warszawy należy u- 
szanować". 
I mirłby rację, 
W, „Kużnicy'” 
czytamy: =- 
Uchwała Warszawskiej Rady Na- 
redowej o zmianie nazw ulic war- 
szawskich zburzyła to, czego nie 
zdołała (xknąć wieloletnia okupacja 
bimby wzzejniowe 1 powsiańcze 
potyczki, Nadz;ąc starym warszaw- 
skim ulicom nowe nizwy w słusz- 
nej intencji uczczenia Najbardziej 
zaziużonych  dzizłacrzy demokra- 
tycznych, Warszawska Rada Miej- 
ska dokonała czynnoćci zwanej po* 
pulzrmie „wylewaniam dzlecka Ta- 
zem z kąpielą”. Dlatego też słuszny 
"wydcje mi sią protest, jaki wniotzo 
społaczeństwo piórami dziennikarzy 
w „Przokrolu', „Szplikach”, „Ro. 
biniku”, , Życiu, Warszawy” etc. 
Jeśli z jednej strony Rzda Miejska 
Warsziwy nie proiesiuje, gdy BOS 
utrwzla np. na Nowym Świecie da- 
wne konstrukcje arch'iektoniczne, 
ydy, jakże słusznie, wszys'kie za- 
byizowe domy warszawzkie prze- 


na ten temat 


dowy, gdy nie burzy się zrujnowa* 
nego Zamku  Królęwsk zo, po cóż 
burzyć tradycję nazwy nicy Kró- 
ewsłdejł Dlaczego zmieniać nazwę 
ulicy Kruczej czy Złotej? Deść bę- 
“dzis w nowej Warszawie pięknych 
i ważnych ulic, którym można bę- 
dzie nadać imtona zasłużonych. WY 
d-ja mi się rzeczą celową, by pisa- 
rze polscy dla których sprawa na- 
rod'wej tradycji nie może być 0- 
hojetna, skierowali odrowiedni lst 
do Warszawskiej Rady Miejskiej 2 
prośba o zrewidwanie nie tylko 
ostatnio powziętej uchwały, ale być 
może ; tych, które były powzię:e 
dawn e]. 


INŻYNIER 


zawiadamiają pograżeni w głębok 


a r w A O A o 


zniczone Są do pieczołowiiej cdbu" > wśród polskich sier 


Stefan Julian Filipkowski 


Długoletni działacz społeczny i polityczny PPS na terenie Pe- 
tershurga, b. dyrektor tabryk włókienniczych w Petersburgu i Łodzi, 
urcdzony dn. 26.XI1.1873 — zmarł 27.11.1948, przeżywszy lat 74. 

Wyprowadzenie zwłok z podziemi kościoła na Powązkach do 
grobu rodzinnego nastąpi 1 kwietnia 1948 r. o godz. 12-ej, o czym 


ŻONA, CÓRKI SYNOWIE, SYNOWA, SIOSTRA. 
WNUFI i RODZINA 


Przypuszcza się, że zamach zorgani-.| Dwe z obecnych osób zosta y zabi- 
zowali członkowie NEOORCYNTÓWZEJ I te, trzec'ą zaś przewieziono w sta- 
organizacji w osk ego Ruchu Spo erzi 


voo „Warsztaty .PKP.naprawiają.. 
"© + coraz więcej wagonów” == 


Z miesiąca aa miesiąc rośnie ruch 
towarowy į pasażerski na Polękich 
Kolejach Państwowych. Przewozy w 
styczniu 1948 r. į lutym br. były wyż- 
sze od przewozów  jesiecaych ubie- 
głeśo reku. 

Warsztaty PKP w miarę swych mo: 
żiiwości zwiękczają stale wydajność i 
coraz więcej remonłują uszi:odzcaych 
wasonów į parowozów. W styczniu | 238 parowozach Pcòadto przeprowa. 
1948 r. warsztaty PKP wypuściły po! dziły naprawy główne 101 wagonów, 
naprawie głównej 61 parowozów, po| średnie — 45 wagcmów oraz rewizję 
aaprawie średniej zaś 228 parowozów. 513 wagonów. 


W zakresie napraw wacómów w stycz- 
aiu br. warsztaty PKP wypuściły 99 
wagonów po naprawie głównej. 54 wa 
gomy no naprawie średniej oraz prze: 
prowadziły rewizję okresową aa 495 
wsócnach, 

W lutvm br warsztaty PKP prze- 
prowadziły aaprawy główne przy 60 
parowozach oraz naprawy średnie przy 


l maja rozpoczynają pracę 
brygady „Służby Polsce“ 


Komenda Główna „S użby Polsce" | kiego, warszawsk.cgo, poznańskiego | 
opracowała już plan formowan'a brv| sz'zec ńskiego pracować będzie prza- 
gad m odzieżowych na j4r'vszy tur-| ważnie ną Górnym Śląsku, Młodzież 
nus, który trwać będzie od 1 maja do) ze Śląska weźmi- udzia w pracach 
6 lipca rb. n: tren'e naszych portów. Młodzież 

Aby umożliwić modzi'eży poznaniej z lubelsk'ego i białostockiego, jak i 
kraju brygady pracować będą nie naj z województw po udniowych zatrud- 
terenie swoich województw. Mło-| n'ona bzdzie w Warszawie oraz w 
dzież okręgu olsztyńskiego, kielec- Szczecinie, Gdańsku i Gdyni, 


Przygotowania Polski 


do Kongresu Uczonych Slawistów 


z udziałem historyków całego kraju, 
omówione żostamą referaty: prof. Pi- 
warskiega na temat „Antysłowiańska 
polityka mocaretw imperialistycznych 
w cbkresie od pokoju wersalskiego do 
wybuchu drugiej wojny światowej” i 
inne. Na dalszej kcafercacji, która 
odbędzie się. w Warszawie 3 kwietnia 
zostanie omówiony przez zcepół arche 
ologów polskich referat prof. L., Sa: 
wickięgo i Kostrzewskiego: „Staa i 
zadania wiedzy archeologicznej w 
Polsce“ oraz J. Kostrzewskiego na te- 
mat: „Grody ełowiańskie w Polsce". 

Konferencja profesorów literatury 
odbędzie cię w dniu 5 kwietnia br. 
w Warszawie, Tegoż dnia w Krakowie 
odbędzie się dyskusja historyków i 
teoretyków eztuki nad referatem prof 
Vojeława-Nole: „Oscony sten badań 
i zadania historii sztuki słowianozaaw 
czej w Polsce", 


Zjazd etnografów polskich będzie 
miał miejsce 8 i 9 kwietnia w Kra- 
kowie. W dniu 9 kwietnia omówiony 
zostenie przez zespół ekonomistów 
pelekich referat prof. Orłowskiego: 
„Współczecna rozbudowa ekonomiez- 
ną Polski“, A 

Referat prof. Lehr-Spławińckiego: 
„Słowianoznawstwo Polski, stan obec- 
ny į zadzaia aa przyszłość”, zostanie 
omówiony w Warszawie przez zespo: 
ły naukowców z zskresu wszystkich 
sekcji aa plenarnej konferencji w da. 
11 kwietnia br. | 


Kongres Uczonych Slawistów w Mo- 
gkwie, który odbędzie się w drugiej 
połowie kwietnia br, wywołał duże 


naukowych. 

Specjalny Komitet Organizacyjay 
rozpoczął akcję, celem spopularyzo- 
wania wśród naukowców polskich 
tych referatów, które zostaną wyśło” 
szcae przez delegatów polskich w 
czasie kongresu, Na podstawie dyeku- 
cji zamierza się uzupełnić referaty w 
tea eposób, aby wyrażały poglądy 
sler naukowych całego kraju. W 
związku z tym, Komitet Organizacyj- 
ny ustalił terminarz specjalnych kon: 
ferencji i wieczorów dyskusyjnych na 
terenie całego kraju na okres od 15 
marca do 15 kwietnia br. 

W Warszawie odbędzie się konfe: 
rencja Sekcji Historycznej, na której 


- CHEMIR 


im smutku: 


nie ciężkim do szp' tala. Zabójcę któ; ły się osob'stości w osk'ego życia po- 
| Utycznego i funkcjonariusze Intelli- 


Zamieszki na.Pantellarii -. ---- 


19 lutego w Rzymie na Pop paan a] 
21 osób pom'edzy którymi zna:dcwa- | 


możł'wieniem krajom europejskim 
rozbudowy ich własnego przemvs!u I 
przeprowadzenia «gmokraf 

ferm, o które te narody walczyły. Plan 
ten nie oznacza w istoce nic inncgo 
ak kontroię imperialistów -amerykań- 
skich nad Europą". 


gance Service. 


-5 RZYNETPAPJ: WYadze-wmtkte wy- 
sła y samolotam: ponad 100 żandar- | 
mów na maleńką wyspę Pantellaria, 
na której ludruść drmonstrowała 
przecwko nadmiernym podatkom. 
Brutalna interwencja policji spowo- 
dowała śm'erć 3 osób oraz ciężkie po 
ranienie k'lkunastu innych, 


Głos publicysty 
amerykańskiego 


N. JORK (Obs. w*.), Znany n 8 
cysta postępowy Max Werner ak jeszcze rozpatrzona- przez 


Senat rchwalił pomoc 
dla Chin 


WASZYNQTON (PAP). Senat u- 
chwalił 
Chinom Czang-Kai-Szeka w wysoko- 
ci 463 milionów dolarów. Ustawa bę: | 
Izbę 
kuje na łamach „P. M.“ obszerny ar- | Reprezentantów. 
tykui w którym analizuje sytuację] 7 mms 
przedwyborczą we W oszech. 

Werner twierdzi, że blok lewicowy 
otrzyma w zbliżających się wybo- 
rach około 45 proc. głosów, oraz, że 
koal'cja de Gasper:''ego utraci więk=; 
szośś w parlamencie. Toteż jed: de | 
Gaspor. będzie próbował utworzyć 
rząd bez udzia.u lewicy, wypadnie 
mu uzyskać poparcie monarchistów i 
fa zystów ze skrajnej prawicy. 


PRAGA (PAP). Do stolicy Czecho- 
słowacji przybył ze St. Zjednoczo- 
nych znany niemiecki kompozytor 
pisarz i działacz demokratyczny, 
Hans E's!er. Jak wiadcmo, Eisler za 
swe przekonania demokratyczne szy- 
kanowany był przez władze amery- 
kańskie, które w końcu zmusiły go 
do opuszczen'a USA. 

W Pradze Eisler złożył korespon- 
dentom następujące oświadczenie: 

„Gdy członkowie komisji Izby Re- 
orezentantów do spraw badania dzia- 
łalności antyamerykańskiej zapytali 
mnie, czy jestem komunistą, odpo- 


Obrady Sejmowej 


Komisii Propagandowej 
W dniu 31 bm. obradowałą w Sej- 
mie pod przewodnictwem posła Ka- 
liszewskiego (SD) Komisja Propagan 
dowa. Komisja wys uchała obszerne- 
go sprawozdania dyrektora progra- 
mowego Polskiego Radia, ob. Mły- 
narskiego, 
. Na zapytania zabierających g'os w 
dyskusji pos ów: Dzendzla, Wierusz- 
Kowalsk'ego, Kurpiewskiego, Wąsika 
i Kal'szewskiego — odpowiedzi U-| noszą że rząd norweski zażąda. ofic- 
ze pupeny Myror Poeg jalnie od ary cale 2) ane ma 
Radia, ob. Billig. | wojskowej w Niemczech zwrotu 


BERLIN (PAP), Z Monachium do- 


Dalszy ciąg dys'usj: nad sprawami 8 flaszek z ciężką wodą“ jedn 
„ea. r” ym 
programowymi postanowiono odbyć | ze składn'ków używanych do pro- 
na następnym posiędzeniu Komisji. f 
które odbędzie się w połowie kwiet- 
w CYRK N 2 
7 f 


Władze amergkańskie 
nielegalnie zatrzymały 
statek radziecki 


MOSKWA (PAP). Jak podaje a- 
gencja TASS, władze amerykańskie 
dnia 18 marca nałożyły areszt na sta- Codziennie o g. 19.15. W soboty 2 
tek radziecki „Rossija“, który przy 
był do N. Jorku. Władze amerykań- 
skie motywowały ten krok powódz- 
twem cywilnym 2 pasażerów, którzy 
rzękomo doznali kontuzji podczas 
silnego kołysania się statku na mo- 
rzu. Ambasada radziecka w USA 
skierowała do Departamentu Stanu 
protest, podkreślając niedopuszczal.. 
ność zatrzymywania statku cudzo- 
zemskięgo, który na podstawie pra- 
wa międzynarodowego korzysta z 
nietykalności sądowej. Ambasada 
ZSRR wyraża nadzieję, że nielegal- 
ne zarządzenia władz amerykańskich 
zostaną niezwłocznie cofnięte i że w 
prz; szłości podobne fakty nie będą 
miały miejsca. 


poszuku'e od zaraz 


3. Wykwal.fikowanych 


ustawę o udzieleniu pomocy | uchwale 


OWY ATRAKCYJNY PROGRAM 


W niedziele i święta 3 przedstawienia o godz. 12.00, 1530 i 19.15 


PAŃSTWOWA CENTRALA HANDLOWA 


4. Rutynowanych buchelterów bilansistów 
2. Wykwalifikowanych maszymstek-korespondentek - 


Gzłoszenia osobiste w godzinach biurowych do Wydz. Personalnego 
PCH, WARSZAWA, PIUSA XI Nr. 66. 


dą współpracowały w odbudowie 
Europy“, 


Nawiązując do tego pisze niezalzż- 


are | ysdziónik paryski AAE Crdre '; 


„Przemówienie to oznacza, że 

według Franco Hiszpania pa- 
winna być doprtszczona do udzia 
łu w planie Marshal!a. D'acte- 
góż miałoby być inaczej, skoro 
Hitler i Duce, gdyby żyli byliby 
również proszeni o przystąpienie 
do bloku zachodniego?“ 
Sądząc z wczorajszej wiadomości a 
Izby Reprezentantów St 
Zjednoczonych, że Hiszpania ma być 
włączona do rzędu państw, objętych 
planem Marshalla — słowo ciałem się 
siaje. e 


Eisler o szykanowaniach działaczy 
demokratycznych w St. Zjednoczonych 


wiedziałem, że, niestety, nie məm 
zaszczytu być komunistą, Odpowiedź 
ta nie spodobała się członkom komi- 
sji i w konsekwencji zostałem po- 


zbawiony obywatelstwa amerykań= 


skiego. Wszyscy ludzie, którzy utrzy+ 
mywali ze mną kontakt, również 
byli narażeni na to, że zostaną we= 
zwani do stawienia się przed tą ko- 


misją. We Francji i we Włoszech — 
ciągnął dalej Eisler — mam wielu 


przy aciół, , jrdnakże rządy obu 
naństw odmówiły mi wydan'a w zy. 
Natomiast Czechosowacja mi jej ue 
dzieliła". 


„Ciężka woda“ pojawiła się 
na czarnym rynku w Niemczech 


dukcji energii atomowej. à 

Flaszki te znalaz.y sę w Niemczech 
ne czarnym rynku. Pochodzą onę z 
zapasów, wyprcdukowanych przez 
uczonych niemieckich w Norwegii 
podczas wojny, 


Warszawa 
Plac Starynkiewicza 


przedstawienia o g. 15.30 i 19.15. 


monterów samochodowych 


skich idzie już na rynki belgijskie 
4 brytyjskie, łowiony zaś na Bałty- 
'ku, eksportowany jest na rynek Au- 
śstriacki i ostatnio również do ta- 


'Bię wysyłka dorsza do Berlina. Co- 


A 


ROBOTNIK 


w jzczecinie rozpoczęte budowę 
najwiekszego portu wreglowego 


Mime całej swej rozległości port 


KCJA wykorzystamia wynalaz- szczeciński w obecnym stane nie 
ków robotników i techników | może wypełnić roli, jaką nakłada na 


joe zg w naszym przemy: |niego plan gospodarczy. Wiadomo, że 
le zatacza coraz szersze kręgi. W głównym naszym bogactwem jest ślą 


jednym tylko dniu 


(24 marca) |ski węgiel i porty polskie muszą być 


agencje prasowe i biuletyny imfor-| nastawione przede wszystkim na je- 


macyjne z których korzysta prasa 
polska przyniosły jedenaście wia- 
domości o wykorzystaniu wielu po- 
mysłów technicznych, które przy- 
niosły wielomilionowe oszczędności. 
W większości wypadków chodzi o 
wynalazki, dzięki którym czynno- 
ści produkcyjne wykonywane ão- 
tychczas przy pomocy rąk wykonu- 
je się obecnie sposobem mecha- 
aicznym. j 

Spośród licznych wiadomości wy- 
mienimy tylko dwie: oszczędności 
poczynione dzięki wynalazkom pra- 
cowników Huty Batory wyraziły 
się w roku ubiegłym sumą 27 mi- 
lionów złotych; na terenie zakła- 
dów Bydgoskiego Zjednoczenia Ma- 
szyn i Namzędzi Rolniczych, dzięki 
pomysłowości pracowników za- 
oszczędzono 


go eksport, W tym zakresie Szczeci- 
nowi przypada rola specjalna: ma on 
być głównym portem węglowym wy 
brzeża. Odrą oraz mag'stralą węglo- 
wą Śląsk — Szczecin przez Kostrzyń 
przewożone będą miliony ton tego 
tak cennego surowca. Aby jednak 
przeładować te miliony ton, trzeba 
posadać odpowiednie urządzenia, 
dźwigi, nabrzeża portowe itp. Tego 
wszystk ego Szczecinowi obecn'e jest 
brak. I dlatego trzeba w Szczecinie 
zbudować nowy, wielki port węglo- 
wy, który będzie zdolny wyekspor- 
tować miliony ton węgla. 


W 1949 roku 5,5 miln. ton 
węgla 
Port szczeciński w czasach niemiec 


w roku ubiegłym po-|kich nie był dostosowany do maso- 


mad 5 milionów złotych. Przykłady | wych przeładunków węgla. Maksy- 


te mó ią same za siebie — pomy- 
swwwość polskiego robotnika i tech- 
nika dźwiga polską produkcję na 
wyższy poziom techniczny. (k. w.) 


PÓŁTORA MILIONA PAR OBUWIA 
W II KWARTALE 


Dzięki stałemu zwiększaniu pro- 
dukcji krajowej, importowi obuwia 
czeskiego oraz dostawom z demobi- 
lu, w ciągu drugiego kwartału bir. 
rynek krajowy otrzyma ponad pół- 
tora miliona par obuwia różnych 
rodzajów. Z tej ilości 666 tys. par 
przypada na lekkie obuwie skórza- 
me, 450 tys. par na obuwie z demo- 
bilu i 181 tys. par na trzewiki prze- 
mysłowe. Ponadto rzucone będą na 
rynek duże ilości t.zw. drewniaków 
f obuwia teks.ylnego. 


ZAOPATRZENIE KRAJU 
W TKANINY 


W drugim kwartale b.r. rozdzie- 
łone będzie na rynku, z produkcji 
przemysłu państwowego, ponad 60 
m.lionów metrów tkanin bawełnia- 
nych. 8,6 miln. m tkanin wełnianych, 
5,8 miln. m tkanin lnianych i 57 
miln. m tkanin jedwabnych. Plan 
zaopatrzenia na tkan.ny włókienni- 
cze obejmuje ponadto znaczną ilość 
koniekcji, wyrobów dzianych i nici. 


FABRYKA WYROBÓW 
KORKOWYCH W.POZJIANIU .. 


W. pierwszych dniach kwiethia: u- 

ruchomiona zostanie w Poznaniu 
Państwowa Fabryka Wyrobów Kor- 
kowych. Prace remoniowe ‘nowo 
uruchomionego zakładu, przeprowa- 
dzone zostały systemem gospodar- 
czym, 


e 
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PIERWSZE POLSKIE PATEFONY 
ELEKTRYCZNE 


Jeszcze w ciągu drugiego kwartału 
b.r. ukazą się w sprzedaży” pierwsze 
polskie patefony elektryczne, produ- 
kowane przez państwową fabrykę w 
Dzierżon.ow.e. Cena takiego nowo- 
czesnego patefonu wynosić ma około 
17 tys. zł. 

WSPÓŁPRACA È 
` POLSKO-CZECHOSŁOWACKA 
W PRODUKCJI MASZYN 

. ROLNICZYCH 


W ramach współpracy polsko-cze- 
osłowackiej zamierzone jest prze- 
prowadzenie normalizacji typów ma- 
sżyn i narzędzi rolniczych, oraz 
przeszkolenie naszych. pracowników 
w zakładach czechósłowackich. 


EKSPORT DORSZA 
- DO RADZIECKIEJ STREFY 
NIEMIEC 
Eksport dorsza notuje nowe suk- 
cesy. Dorsz z połowów dalekomor- 


„dziennie odchodzi z Centrali Rybne; 
w Gdyni sześć wagonów chłodni. 


wa 


Z WZW AZ O W W ZZ 


-| dział Polski 


malne obroty węglem wynosiły (w| metalowe pale-płyty, które służą do 


imporcie i eksporcie) 3,3 miliona ton. 
Tymczasem obecny: plan wyznacza 
już na rok 1949 aż 5,5 milionów ton 
węgla, nie licząc blisko 2 m'lionów 
ton innych towarów (rudy i drobni- 
cy) Aby plan był wykonany, konie- 
czne jes' stworzenie warunków u- 
możliwiających jego realizację, to 
jest wybudowanie nowego portu, 
który w przyszłości stanie się naj- 
większym polskim portem węglo- 
wym. 


Pomoc czechosłowacka 


Prace nad budową tego obiektu są 
już w toku. Plany zostały opracowa- 
re jeszcze w roku ubiegłym, a prze- 
jęcie całości portu umożliwiło szyb- 
kie przystąpienie do realizowania 
wielkiego dzieła. Dużą pomoc okaza- 
ła nam Czechosłowacja; bez pomocy 
przemysłu czeskiego, który chętnie 
pospieszył z dostawami, rozpoczęcie 
tak wczesnych prac byłoby niemoż- 
liwe. Czesi dostarczyli już pod ko- 
niec ubiegłego roku kilkudziesięciu 

ważona. tzw. pali Larsena. Są to 


SPOR | 


P/Zkarze, pieściarze i kolarze 
pojada w maju do Francji 


Z okazji czterdziestolecia francu- 
skiej Sportowej Gimnastycznej Fe- 
deracji Eracy odbędą się we Fran- 
cji w dniach od 9 do 15 maja Igrzy 
ska sportowe z udziałem reprezen- 
tacji sportowych Związków Zawo- 
dowych 16 państw. 

Związkowa Rada Kultury Fi- 
zycznej i Sportu KCZZ zgłosiła u- 
w trzech gałęziach 
sportu ,a mianowicie w piłce noż- 
nej, pięściarstwie i kolarstwie. Re- 
prezentacja pilkarska składać się 


będzie z zawodników ZZK (Poznań, 
AKS u, Ruchu i Pogoni katowic- 
kiej. ; i 

Ustalenie reprezentacji  pięściar- 
skiej nastąpi dopiero po mistrzo- 
stwach indywidualnych w Warsza- 
wie. Kolarstwo torowe reprezento- 
wać będą Bek z Łodzi i Kupczak z 
Krakowa. Szosowcy zostaną wy- 
brani po najbliższych wyścigach. 
Ogółem reprezentacja składać 
będzie z 37 osób, w tym 32 zawod- 
ników i 5 kierowników. 


W biegach narodowych na przełaj 
startować beda junacy „SP” . 


Na terenie całej Polski odbędą 
się w dniu 2 maja narodowe biegi 
na przełaj, organizowane przez 
Urzędy Kultury Fizycznej. W tym 
roku biegi te będą miały istotnie 
charakter masowy.  Spodziewany 
jest udział wielkich rzesz młodzie- 
ży miejskiej i wiejskiej. W bie- 
gaeh węzmą, również. udział junacy| 
„Służby, Polyce" e +1; 


mysa | szych. uczelni. i’ 


Regulamin biegów przewiduje, 
że młodzież do lat 18 zrzeszona w 
służbie „SP“ może brać udział w 
drużynach poszczególnych szkół or- 
ganizacji młodzieżowych, zakładów 
pracy,.Młodzież starsza „SP“ może 
wziąć również udział w drużynach 
związków zawodowych, klubów 
sportowych oraz. w drużynach wyż- 


Pieściarze Grochowa przegrywają 


Ciężka poraż 


Ostatnio drużynie pięściarskiej 
KS Grochów źle się wiedzie. Dru- 
żyna ta poniosła niedawno porażkę 
w Bydgoszczy w spotkaniu ze Zjed- 
noczeniem, a następnie przegrała 
kolejny mecz w Toruniu z mie'sco- 
wym Gryfem w stosunku 11:5. W 
meczu tym w wadze koguciej Szad- 
kowski został wypunktowany, przy 
czem już w pierwszej rundzie zna 
lazł się na deskach do 6, w drugiej 
do 8, w trzeciej do 7. 


W piórkowej Sobkowiak nie roz- 
strzygnął walki z Krzemińskim. W 
lekkiej zwyciężył zdecydowanie Ko- 
muda, w półśredniej Tomczyński 
odniósł również zdecydowane zwy- 
cięstwo. W wadze średniej Majew- 
ski już w drugiej rundzie poddał 
się Cebulakowi. W półśredniej Ar 
chacki stoczył najpiękniejsza wal- 


Czy 85 zbrodni 


ka w Toruniu 


kę dnia ze Stockim. Sędziowie 
przyznali zwycięstwo  Stocxiemu, 
krzywdząc zawodnika warszawskie- 
go, W wadze ciężkiej Woźniak u- 
legł już w drugiej rundzie przez 
techniczny k. o. Bąkowskiemu. 


W kilku zdaniach 


Kolarze rozpoczynają sezon. W 
dniu 11 kwietnia Pruszkowskie To- 
warzystwo Cyklistów organizuje 
pierwsze w tym.sezonie zawody, na 
które złożą się: wyścig 75 km. dla 
licencjonowanych, 25 km. dla kar 
towiczów i 15 km. dla turystów. 

Rewanmżowy mecz Nusle — Polo- 
mia. Dziś we czwartek o godz. 16.350 
na stadionie WP odbędzie się re- 
wanżowe spotkanie międzynarodo- 
we w piłce nożnej między Nusle 
(Praha) — Polonia (Warszawa). 
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arzy wojennych 


będzie wydanych Polsce? 


Okręgowe Komisje Badania Zbr „dni 
iiemieckich w Polsce wciąż jeszcze 
nadsyłają do Warszawy nowe materia- 
ły, dotyczące przestępstw niem eck ch 


dzieckiej strefy okupacyjnej Nie- | na ziemiach polskich. 
«miec, Anglosasi jednakże, realizując *wo- 
W ubiegłym tygodniu rozpoczęła | ją proniemiecką politykę, odmaw'ają 


wypełnienia przyjętych na s ebie ums- 
"wami międzynarodowymi obowiązków 
przekazywania zbrodniarzy wojennych 


Całoszenie 


Zarząd Główny Związku Nauczycielstwa Polskiego poszukuje kan- 


dydata na stanowisko kierownika referatu budżetowo-sprawozdawczego 
w Wydziale Gospodarczo-Finansowym. 

Od kandydatów wymaga się znajomości prowadzenia księgowości 
przebitkowej, sporządzania bilansów i budżetów związków zawodowych. 
stowarzyszeń lub tp. 

Podania z życiorysami, odpisami zaświadczeń:z powołaniem się na 
referencje osób wiarygodnych prosimy wnosić do Wydziału Gospodar- 
czo-Finansowego ZNP, ul. Smulikowskiego 6/8, I p., pokój 123 w termi- 
nie do 5 kwietnia br. , 2599 , 


Nie martwcie się 
gastadłaezc wiecznyci piór amerykańskich z kulką gdy przestaną pisać!!! 


Za zł 250.— napełniamy pióra! 


Naprawa i napełnianie wiecznych piór przy f-mie J. Machczyński 
Warszawa — Marszałkowska 79 
(dawniej: Biuro Techn.-Handl. M. Prus i J. Docha, Marszałkowska 89 


Uwaga!. Ostrzegamy przed pobocznymi „napełniaczami*. Dobry ma- 
teriał i dobre wykonanie tylko w naszej rejestrowanej i pła- 
cącej podatki firmie. Przedstawicielstw w Warszawie nie 


posiadamy, 2601 


tym państwom, na obszarze który h 
zbrodnie zostały dokonane. Ze strefy 
amerykańskiej wydaje się zbrodn arzy 
wpjennych już tyko w drodze wyjąt- 
kowuj i ostateczna decyzja w tej spra- 
wie zależy od komendanta armii oku- 


pacyjnej, gen. Clay'a. 
W Hamburgu Anglicy utworzyli 
specjalny Trybunał  Eks.radycyjny, 


który decyduje o wydaniu prze- 
stępcy, po wysłuchaniu prokurato- 
ra, obrońcy oraz samego oskarżone- 
go. W ten sposób powstała pewną 
dwutorowość postępowan a, ponieważ 
dotychczas o` słuszności „wniosków, 
zgłaszanych przez poszczególne pań- 
stwa, decydowała  Mędzynarcdowa 
Komisja Badania Zbrodni Wojennych 
w Londynie (U.N.W C.C.), która: urzę- 
duje jako specjalna komsja Organi- 
zacji Narodów Zjednoczonych : 
Nasuwa się teraz pytanie, czy Try- 
bunał Brytyjski w Hamburgu będzie 
w praktyce odrzucał wni: sk, doty zą- 
ce osób wpisanych przez komisję lon- 
dyńską na listę przestępców wojen- 
nych? Oznaczałoby to pogwałcenie 
autorytetu komisji ONZ, 
= W dniu 14 kwietna zbiera się U.N 
'W.C.C, która rozpatrzy ponownie i 
vstali prawdopodobnie porządek eks- 
tradycji zbrodniarzy wojennych. Od 
postenowania władz mocarstw anglo- 
saskic.n odbiega jaskrawo stanow sko 
władz radzieckich, które zwróciły się 
niedawno do Poiski z propozycją wy- 
| dania naszym sądom 58 Niemców, 
| głównie członków załóg obozów w 
| Majdarku i Oświęcimiu, obecnvch jeń- 
ców ZSRR 


się | 


umacniania nabrzeży. Czesi mają ró- 
wnież -dostarczyć pewnej ilości dźwi- 
gów. : 


Plan budowy portu węglowego o- 
pracowany został przez zespół inży- 
nierów-specjalistów. Postanowiono, 
że port węglowy znajdować się bę- 
dzie w okolicy obecnego Kanału Ka- 
szubskiego. Centralizacja przeładun- 
ku pozwoli na usprawnienie dostaw 
kolejowych. A 
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Pierwsze prace nad budową nowe- 
„go portu rozpoczęto już pod koniec 
ubiegłego roku, 


Prace wykonywane są przez zespół 
fachowców, którzy gwarantuią ter- 
minowe ich przeprowadzenie. We- 
dług planu budowa portu ma trwać 
tylko rok. Jest to, jak na budowę 
obiektu tej miary, tempo niebywale 
szybkie. Trzeba przecież w ciągu 
tych 12 miesięcy postawić około 870 
metrów nabrzeży, w tym blisko 050 
metrów nabrzeży ciężkich z silnym: 
fundamentami, na których bez oba- 
wy będzie można umieścić wielkie 
dźwigi. 


Kosztewne, ale opłaci się 


W chwili obecnej przeładunek wę- 
gla w Szczecinie wynosi około 100 
tysięcy tom miesięcznie, a więc w sto 
sunku rocznym 1,2 — 1,5 miliona ton. 
Jest to jakieś 20 proc. tego, co port 
będzie przeładowywać w najbliższej 
~- *zyszłości. Osiągnięcie planu bez bu 
| dowy wielkiego nowego portu węglo- 
wego byłoby więc niemożliwe. Na 
koncepcję tę trzeba było się zdecy- 
dować, pomimo, że jest ona tak ko- 
sztowna. Ale w całości życia gospo= 
darczego kraju niewątpliwie będzie 
się kalkulowała, przyczyni się  bo- 
wiem do ożywienia Szczecina i do 
wzrostu osadnictwa na tym terenie. 

Na Szczecin i jego port przezna- 
czono w roku bieżącym największe 
kredyty inwestycyjne. (Trzy punkty 
podstawowe wysuwają się na czoło 
tegorocznego planu: odbudowa War- 
szawy, inwestycje na Śląsku i w 
Szczecinie). Nie ulega wątpliwości, że 
inwestycje szczecińskie pozwolą w 
przyszłości na tym żywsze tempo od- 
budowy całości naszego życia gospo- 
darczego. 

Leon Ciesryński 


ar na Skarb Państwa 

Tow. Banasz | Napoicom, © 
bźbinidwezć Komiteti Nowy Pół 
(Gdansk), *złóżył ha' "Skarb Państwa, 
za pośrednictwem redakcji „Roba- 
tnika“, dar w postaci jednej z'otej 
obrączki (wagi 4.2 gram) oraz 4 mo- 
'met srebrnych. Tow. Banaszewski 
wzywa jednocześnie wszystkich To- | 
warzyszy z PPS i wszystkich Obyw<-/ 


na rzecz Skarbu Państwa, 


Polski węgiel 
na Targach 
Międzynarodowych 


Polski przemysi węglowy ` weźmie 
udział w trzech tegorocznych w elk.ch 
imprezach międzynarodowych: w Tar- 
gach Paryskich, Brukselskich i Za- 
grzebskich. 

Międzynarodowe Targi w Paryżu | 
odbędą się od 1 — 15 maja rb. Stoiska 
polskiego przemysłu węglowego są 
już na ukończenu. W  nmajb'iższych 
dniach wyjeżdża do Brukseli specjal- 
na ekipa, która zajmie się zorganizo- 
waniem polskich stoisk. 


E ektryfikuiemy 
poznańską wieś 


POZNAŃ (tel. wł). W roku bieżą- 
cym przewiduje się zelektryf kowa- 
ne 75 wsi w okręgu poznańsknm. 
Dotychczas  zelektryfikowano: w 

| 1946 r. — 58 wsi, w 1947 r — 105, W 
porównaniu z okresem 20 lat polskiej 
gospodarki międzywojennej są to cy- 
fry wielkie, gdyż do roku 1939 zdo- 
‘ano. w całym okręgu poznańskim 
zelektryf.kować zaledwie 102 wsie, 


Bydgoszcz. 
wśród kwiatów 


„BYDGOSZCZ (tel. w”.). — Byd- 
goszcz przystąpi a do uporządkowa- 
nia istnejących już zieleńców oraz 
do stworzenia nowych skwerów 
parków. Zaniedbany w ` czasie lat 
wojny drzewostan ulic uzupełniony 
zostanie nowymi drzewami, Prawie 


ćwierć m na. roślin i -krzewów 
przybęd:. {vastu na wiosnę. Byd- 
goszcz © pragnie przodować w 
Poisce „.a wzgiędem pięknego i e- 


stetycznego wyglądu. (nb). 


Odznaczenie 
| czterech muzyków 


Minister Kultury i Sztuki udekoro- 
wał. przyznanymi przez Prezydenta 
R.P. Złotymi Krzyżami Zasługi czte- 
rech muzyków, zasłużonych na polu 
krzewienia kultury muzycznej: Witol- 
¿da .Elektorowicza, L. Kurk'ewicza, 
j Bol. Krymowskiego i prof. B. Górec- | 
| kiego. ZĘ: 


} 


ŻYCIE PARTII 


Kr. 89 | 


Aktywy Komitetów Wojewódzkich PPS i PER 
przystępują do u spólnego szkolenia 


W dniu 30 marca br. w Warszawie od- 
było się wspólne zebranie pracowników 
politycznych Komitetów Wojewódzkich 
PPS i PPR i aktywu wojewódzkiego, po- 
święcone wspólnemu szkoleniu, ; 

Na zebraniu obecni byli z Wojewódz- 
kiego Komitetu Polskiej Partii Socjali- 
stycznej I sekretarz tow. Dobrowolski H., 
II sekretarz tow. Lipiec T., III sekretarz 
tow. Kucharski T. oraz tow. tow. Kamiń- 
ski, Leparski i kierownicy Wydziałów. 

Z Wojewódzkiego Komitetu Polskiej 
Partii Robotniczej: I sekretarz tow. To- 
karski, II sekretarz tow. Krajewski oraz 


wicewojewoda tow, Wyrzykowski, kierow 
nicy ydz.aiów i instruktorzy, 

W wyniku narady uzgodniono, że kurg 
szkoleniowy obejmie następujące tematy: 
1) Historia ustrojów a Amar ee 2) Pod- 
stawowe sprzeczności kapitalizmu, 8) Za- 
„mięty Państwa. 4) Zagadnienie naro- 

u. 5) Z historii ruchu robotniczego w 
Polsce. 6) Materializm dialektyczny i hi- 
storyczny, 7) O partii. jej strategii i tak- 


tyce. 

Wstępny wykład wygłosił tow. dr Señ= 
czuk. Dalsze zebrania odbywać się bęuą 
co dwa tygodnie, 


Szczeciński aktyw gospodarczy PPS 
zacieśnia bratnią współpracę z PPR 


Dnia % ub. m. odbyło się posiedzenie 
plenarne Wojewódzkiej Rady (Uospoaar- 
czej PPS w Szczecinie z referatem tow. 
dyr. DOKP, inż. Janiszev'skeso n. t, 
„Problemy komunikacyjne regionu szcze- 

ńskiego, ze sczegoiuyta UwLg.ĘUiJA.Eul 
nowej stacji kolejowej w porcie”, 


towej współpracy, wypracowania martcsia 
stowskich założeń budowy życia go 
spodarczego i aktywizacji Pomorza 
chodniego, uruchomienia portów i wyko- 
nania planu przeładunków. 


Zebrani solidaryzują się z energi 


|axcją szybkiego wyeuminowania z parti 


W dalszym punkcie porządku obrad za- | resztek obcych ideowo elementów prawi- 
brał głos wiceprzewodniczący Rady tow. | cowych, utrudniających zbliżenia i odbudo 
dyr. Bonarski Adam wzywając zebranych | wę Polski Ludowej. 


do ciągnięcia prakiyczuych konsek- 
wencyj z postawionego przed partiami 
robotniczymi przez Sekretarza Genera'ne- 
go CKW PP: 
i Sekretarza Generalnego KC PPR tow. 
Wiesława Gomułkę zadania przygotowania 
jedności organicznej obu partyj przez na- 
tychmiastowe zacieśnienie współpracy na 
odcinku gospodarczym. W następstwie 
uchwalona została przez aklamację nastę- 
Paaa rezolucja: 

lenum Rady Gospodarczej przy WK 
PPS w Szczecinie celem realizacji na 
swoim odcinku pracy polityczno-gospodu"- 
czej zadania postawionego przed partią 
przez Sekretarza Generanego PS! ow. 
Cyrankiewicza przygotowania jedności or- 
ganicznej klasy robotniczej występuje z 
inicjatywą daiszego zącieśnienia współpra- 
cy aktywu gospodarczego PPR i PS 
przez oparcie pracy organów gospodar- 
czych obu robotniczych partyj na wspól- 
nych posiedzeniach sekcyjnych i plenar- 
nych i ustaleniu tym sposobem we wszy- 
stkich bieżących zagadnieniach wspólnych 


ozwiązań, 

Zebrani podkreślają z uznaniem dotych- 
czasowe osiągnięcia Oddziałów Ekonomi- 
cznych obu partyj na polu jednolitofron- 


tow. Józefa Cyrankiewicza : 


Osiągnięcie jedności orrena spotg- 
guje siły klasy robotniczej w ele wy- 
konania planu 3-letniego, aktywizacji re- 
gionu szczecińskiego, a tym samym oti» 
gnięcia dobrobytu mas ludowych otwi% 
rając drogę do pełnej realizacji aocjal.ge 
mu”. 


ZEBRANIA 


PRAGA CENTRALNA 

W dniu 1 bm. (czwartek) o godz. 17 
w lokalu Dzielnicy (Szwedrka 2/4) odę- 
dzie się zebranie prezydium omitetu 
Dzielnicy. 


| DZIELNICA OCHOTA 

W dniu 1 bm. (czwartek) o godz. 16 39 
w lokalu Dzielnicy (Niemcewicza $) ode 
będzie się odprawa przewodniczących, £6> 
sretorzy i skarbnikuw Kół, wchodzących 
w skł Dzielnicy Ochota, 


DZIELNICA ŚRÓDMIEŚCIE 

W dniu 1 bm. (czwartek) o godz. 16 w 
lokalu Dzielnicy (Mokotowska 51/53) od 
będzje się zebranie zarządu Sekcji Kob.stg 


i 


Pielęgniarki i fryzjerzy muszą 
przedstawić świadectwo zdrowia 


W uzupełnieniu istn' ejących przepi pracy zawodowej u lekarza miejskie- 


sów sanitarnych ukazało sę 
rządzenie ministra zdrowia, zabrąnia- 
jące wykonywania zawodu pieięgn a- 
rek, położnych, karm'ceieck, piasturek 
i fryzjerów osobom dotkn.ętym obja- 
wami klinicznymi kiły. 

Rozporządzen'e ministra stwierdza, 
że osoby, wykonujące wyżej wyme- 
nione zawody, obowiązane są do za- 
rejestrowania się przed rozpoczęciem 


rozpo- | go lub powiatowego 1 przedstawien:a 


mu świadectwa lekarza specjalisty, 
stwierdzającego, że stan ich zdrowia 
mie stanowi przeszkody w wykonywa- 


„miu zawodu. 


Osoby pracujące w wymienionych 
zawodach mają obowiązek systematy- 
cznie co 6 miesięcy przedstaw ać po. 
dovne Świadectwa lekarzowi powa» 
towemu. 


uniemożliwia A 


produkcję kajaków i jachtów 


Jedna ze spółdzielni na Wybrz:żu 
nawiązała kontakt z ośrodkami żegiar- 
skimi- Francji, które wyraz.ły goto- 


fenolu, który wydobywany jest z... Ws 


gla. 
Wydaje się, iż nic nie stoi na prze- 


wość zakup enia w spó.dzielni 500 «a- | szkodzie w produkcji tego artykułu z 
teli do składania podobnych darów | jąków i kilkunastu jachtów. Transak ja | surowca, którego mamy w kraju pod- 
powyższa nie doszła niesteiy do skut- | dostatkiem. Rozwój przemysłu kajako- 


ku z powodu nieotrzymania przez spół- 
dzieln.ę przydziału dykty. 

Dykty produkujemy w kraju ciągle 
za mało, ale — jak się okazuje — nie 


wego i jachtowego na Wybrzeżu, w 
oparciu © umowy eksportowe jest dziś 
niezm'ern.e ważny, dlatego warto. by 
odpowiednie czynniki ustosunkowały 


z braku odpowiedniego drzewa. ale z! się do tego działu produkcji eksporto< 


braku składn'ka chemicznego, t.zw 


w znanej 
kolekiurze 


Po raz pierwszy 


Deszcz wielkich wygranych spadnie w 4 klasie 52 loteriń 
Główna wygrana 2 miliony złotych 
3 wygrane po 1.000.000, 16 po 500.090 zł. 
18 po 300.000 zł., 20 po 200.000 zł., 100 po 100.000 zł, 


Ogólna suma wygranych przeszło 130 milionów zł 


Mie zwiekaj — kup nat chmiast los 


„A M PET" 


Al. Sikorskiego 42 róg Kruczej PKO [-4899 
Ciągnienie od 8 do 19 kwietnia 
Ostatni dzień wymiany losów do 4 klasy 5 kwietnia 


wej jak najbardziej przychytnie. 


Zakłady Akumulatorowe w Piastowie ogłaszają przetarg nieograni- 
czony na wykonanie i instalację urządzeń przewietrzania mechaniczne- 
go budynku fabrycznego fabryki akumulatorów w Piastowie wg rysun- 


ków Zakładów Akumulatorowych. 


Oferty w zapieczętowanych, niefirmowych kopertach, z napisem: 
„Oferta na przewietrzenie* należy składać do dnia 14 kwietnia br. godz. 
10 do- skrzynki w portierni Zakładów Akumulatorowych lub przesłać pocz= 
tą na adres Zakłady Akumulatorowe w Piastowie, 

Otwarcie ofert nastąpi tego dnia godz. 10.30. Oferent obowiązany jest 


dołączyć kwit na opłacone wadium w wysokości 1 proc. oferowanej su- 
my, odpis karty rejestracyjnej, odpis rejestru handlowego. 
Zakłady Akumulatorowe zastrzegają sobie prawo wyboru oferenta 
niezależnie od wyniku przetargu, jak również unieważnienie przetargu. 
Podkłady przetargu otrzymać można — Dyrekcja Zakładów Aku- 
mulatorowych w Piastowie w godz. 8 — 9 rano codziennie. 
2583 


Przetarg nie'graniczony 


Państwowa Centrala Handlowa ogłasza przetarg nieogran'czony na 
wykonanie do sukcecywnej dostawy 900 szt. szyidów firmowych o wym. 
50 X 28 cm, malowanych na szkle. ' 

Oferty składać należy do dnia 10 kwietnia 1948 r. do godz. 10 rano, 
o której to godżinie nastąpi otwarcie ofert. 

Do oferty należy dołączyć kwit Kasy Centrali P C. H. na wpłacone 
wadium w wysokości 1 i pół proc. sumy kosztorysowej. 

Wzór szyldu do otrzymania w Wydziale Gospodarczym `P, C. H, 
Warszawa, Piusa XI nr 43 w godzinach biurowych, gdzie również można 
uzyskać bliższe informacje. 

Państwowa Centrala Handlowa zastrzega sobie prawo: wyboru do= 
wolnego oferenta, zmniejszenia lub powiększenia ilości zamówionych 
szyldów, jak również unieważnienia przetargu bez podania przyczyny 
oraz ponoszenia jakichkolwiek odszkodowań z tego tytułu. 


Sir 


E 


Nr. 89 z 


| ZA 


Noszym zdaniem 


Rto zapewni transport? 


Dojrzewa, jak powszechnie wiado- 
mo, sprawa przekwaterowunia częśc! 
mieszkańców stolicy z domów zagro- 
żonych do osiedli podsiołecznych. Po 
urgodnieniu wytycznych ji szkicewym 
'epracowaniu zasad technicznego prze- 
prowadzenia tego doniostego przedsię 
wzięcia czekamy obecnie na decyzję 
Rady Ministrów, mocą której rozsze- 
Pzony będzie dekret o przymuzowej 
gospodarce lokalami į obejmie kilka 
dzitsiąt miejscowości czterech powie” 
tów podwarszawskich, 


Z tę chwilą rozpoczną się prace 


Jest nim sposób ; technika przetran- 
sportowania dobytku mieszkańców sto 
licy z Warszawy na nowe miejsce za” 
mieszkania (uprzednio już przygoto- 
wanego). Innymi słowy trzeba tym la- 
dziom zapewnić środki transportowe z 
miejsca na miejsce į to w odpowied: 
nio krótkim okresie czasu. 


Kio ponosi koszty? Jakie to będą 
środki transportowe? (Transport ko- 
lejowy nie jest w stanie spełnić całko 
wicie zadania}? Kio je dostarczy? - 


W szczegółowym rozpracowywaniu 


4 


ROBOTNIK 


Str. $ 


| Konstrukcje mostu średnicowego 


przybyły wczoraj do Warszawy 


Dalsze transporty ze Śląska 
są już w drodze do stolicy 


Wczoraj przybył do Warszawy pierwszy transport 
konstrukcji żelaznej kolejowego mostu średnicowego, wy- 
konanej prze Hutę Chorzów. Dalsze elementy mostu, mia- 
nowicie część dźwigarów pierwszego przęsła i kraty dru- 
giego — są już w drodze, W ciągu kwietnia regularnie 
będą nadchodziły ze Śląska dalsze transporty elementów, 


rząd nowych baraków. Między bara- 


kami, gdzie jeszcze przed miesiącem i Gdy rozpocznie gie montaż, 


brodziło się po kostki w bocie, pro- 
wadzi gładka i sucha uliczka, wysy- 


dnak specjalistów w swoim fachu. 
roboty 
będę trwa”y na trży zmiany, w dzień 
i w nocy, Nurty Wisiy zap'oną w 


pana żwirem. Przybysz z trudem o-| świetie reflektorów. 


rientuje się wśród stosów budulca, 
belek, pali, ram drewnianych. “desek, 
faszyny i wielu torów i rozjazdów ko 
lejowych. 


Na brzegu stoją trzy nowozmonto- 


Robotnicy żartują że będą obcho- 
dzili Noc Świętojańską przez kilka 
miesięcy. Tylko, że iluminacja Wisły 
nie będzie symbole zahaww, lecz, 


przygotowawcze i w niedługn czasie projekiu sprawy te niewytpliwie s3ą| 
proekwaterowania, w pierwszym rzę: uwzględniane — niemniej. jednak nar | 
dz do osiedli, posiadających dobrą leżałoby na nie właśnie położyć | 


komunikację re stolicą. Wyłania się 
jednak w tym miejscu problem zasa- 
dniczy i mający niewątpliwie dla prze „zaskoczeń”, które 
kwaterowywanych doniosłe znaczenie. niepotrzebne zgrzyty, 


Szef policii ze Stuttgartu 


stanie przed sądem polskim 


W pierwszej połowie kwietnia Sąd| W tym eamym dniu Sąd Okręgowy 
©kręgowy w Warszawie rozpatrzy ki! | rozoatryweć będzie „sprawę Ottona 
ka procesów przeciwko Nismcam-prze | Sigle, oficera wojek aiemieckich, któ- 
siępcom wojamym, zek 1 By Ta ig zmieni 

ępc kia A pe el stó s Poe ał w tłumieniu powetania 
dom po! p lerysańckie wła. | warszzwskiego, a nasiępaic wespół z 
dze okupacyjnę. „Słówaym spośród | innymi Niemcami rabował kosztowno 
eros w oj ac se A i | à koki npl agąt doména Í 

apo“ obozu w Dachau — i; kwietnia w Sadzie ręgowym 
Heniechel, zany „z okrutnego obcho- zakończony zostanie proces pezaciwike | 
Ria: e o S e 
DREN Ke i j pop w Warszawie — Hugo wc- 
policji niemieckiej w Stuttgarcie, we echowi, 13 kwietnia odbedzie się epra- 
francuskiej strefie okupacyjnej, Zo-j|wa Jama Strohmidela, dozorcy więzie- 
etal tam jednak rozpoznany przez b. nia w Wolfenbuttel, gdzie więziono 
więfniów Dachau i przekazany sądom wywiezionych do Rzeczy robotników 
polskim. Proces odbędzie się 5 bm. | polskich. i 


szczegółowy nacisk, by z chwilą roż- 
poczęcia przekwalerowywań nie bylo 


Kiedy, gdzie i na jakie kupony 
należy odbierać węgiel na kartki 


Resort Przemysłu, Handlu į Zaopa-| Załącza 6ię przy ainiejazym wykaz! 
trzecia komunizuje, że. wszyscy odbior| podwacczaweki:H skiadów detaliez- 
cy węgla karikowego (kupon Nr 4 kar| rych: 1) A, Olezyńcka— Wawer (przy | 
ty opałowej „B“ I kw. 1948 r.) w oeta | stacji kolej.), 2) Bukoweki St, — Je- 
tecznym terminie do dnia 3 kwietnia | z arm:, Wz.rezawska, 3) Nyc Bolesław 
br, winni pobrać ze ekładów ma- —- Ursus, Tetmajera 2, 4) J. Saski — 
leżny im węgiel. Po tym terminie żad- | Diwock, Góraa 18, 5) Maruczawski 
ne reklamacje uwzględniane mie będą. | SŁ — Otwock, Bazarowa 3, 6) N. Kar 
Składnicy detaliści, tak warszawscy, | wacser — Brwinów, Grodzieka 10, 7) 
jak i podstołeczni winni się wyliczyć | S Szczepańcki -—- Włochy, lażynier- 
najpóźniej do dnia 5 kwielnia ba w|ska 16, 6) $, Bogucki — Podkowa 
Miejskich Zakładach Opałowych g po Leśna Gł. ; Milanówek, bocznica! 
siadanych, wyżej wymitaionych ku-| EKD, 9) Adzsiak į; Syn — Falenica, 
penów. |boczaica kstejowa, 10) L. Krupińsk; — 


mogą wywołać | 


co umożliwi szybkie przystapienie do montażu mostu. 
| Za nasypem kolejowym na praskim —— = 

| przyczó ku mostu średnicowego war-| dzie znów poważnym osiągnięciem, 
czą motory dźwigów, Na bocznicy| świadectwem wysiłku mózgów i rąk| 
kolejowej, prowadzącej od Dworcaj polskich inżynierów i robotników, 
Wschodniego stoi wagon. z którego | 

wy adowuje się kilkotonowse belki) gy 

żelnzne. Pięć takich wagonów już| Nad rzeką r 
roz adowsno. Ogółem przybyło.w cią- Oczywiście, że do zakończenia bu- 
gu dwóch dni 150 ton konstrukcji! dowy potrzeba jeszcze dużo czasu i 
pierwszego przęs'a. Jutro i pojutrze | pracy. sądząc jednak po dotychcza- 
wagony kolejowe dostarczą dalsze | sowych wyn kach praca ta będzie 
tony żelaza, które n'c>awem zawisńą | odbywała się sprawne i czybko. Kto 
nad szarymi falani Wis y, tworzątj przez miesiąc nie by! na praskim 
kiamrę, sp'mającą iczerwaną nad rze-| przyczółku, ten tyiko z trudem mo" 
ką linię średnicową. Na wiosnę przy- | że rozpoznać teren. Roboty przygo- 
szłego roku po moście średn'cowym | towawcze są już w stadium zakoń- 
ruszą pociągi. Odbudowany most bę- czenia, Jak spod ziemi wyrós. dugi | 
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__50 tysięcy młodych warszawiaków 
na koloniach i półkoloniach w r. 1948 


Stołeczna Komisja Koloni; i Półkołonii organzuje „Tygodnie Ko- 
lonfine", w czasie Itórych odbędzie się akcja zbiórkowa na rzecz weza- 
sów letnich dia najb'edniejszej dziatwy i młodzieży stolicy. „Tygodnie 
Koloniine* odbędą się w terminach: | — 7 kwietnia oraz 24 — 00 maja 
roku bież. 

Kierownictwo organizacyjne obu; ————— > 
„Tygodni“ spoczywa w, rękach Zarzę-| reg organizacji miodzieżowych, spo- ! 


du Warszawskiego Ligi Kobiet, z że | lecznych i chary:atywnych, które wy- | 


ra wspóldziałają: partie polityczne, | konują - wspólni poszczególne” akcje | 
Rada Związków Żawodowycn, Inspzk- | zbiórkowe. | 
torat Szkolny Warszawski, Wydzial|j Z okazji „Tygodni Kolon'jnych* 


Wczasów Zarządu Miejskiego, Woje- | odbędą się: 1) zbórka uliczna, 2) roz- 
wódzki Urząd W. F. i.P. W. oraz $że- | sprzedaż nalepck, 3) zbiórka na listy 
ry PNA ROZ w domach, 4) szareg imprez — jak 
koncerty, zabawy na terenie ogrodów 
iordanowskich, w 


Dziś pieruszy dzień 


| wyteżoniy, twórczej pracy. (Ks). 


wane kafary. Jeden z nich jest już | 
czynny. Raz po raz podnosi się ciężka ; 
„pieść“ i potężny pal drewniany, 
centymetr po centymetrze zagjębia | 
się w piaszczyste dno Wisy. 


mranl 


EATERY: 


TEATR POLSKI (Karasia 2): 
Czwartek — g. 18 „Cyd” 


Pracy starczy dła wszystkich „ 18 „Dom pod. Oświęcimiem*, 
„Hamlet (dla szzół)ę 


Przed sekretariatem firmy „ Mosto- | g. 18 ..Dom pod Oświęcimiem'. à 
stal“ stoi dugi ogonek robotników, í ml wre 2 T SIĄ 00 inspektor przy- 
x Ę Z sze ig. Bf 0. 4 
pragnących znaleźć zatrudnienie przyj qyąTR „PLACOWKA” (ul. Królewska 
budowie mostu, Większość z nich z|zodz. 18,15 .„Noce gniewu”. 
miejsca dostaje pracę, część bgdziei TEATR KLASYCZNY (Mokotowska 18): 
i 


h z „|godz. 19 „Rozdroże miłości”. ; 
musiała jeszcze trochę poczekać AŻ) PEATE HNZMASTOŚCI (Marszałkowska 
roboty ruszą pełną parą. 


8): godz. 19 „śeglarz”, 


TEATR POWSZE HNY (ul. Zamojskie- 


Wczoraj przyjęto czterdziestu No- |go): godz. 19 „R. H. Inżynier”, 
wych pracowników. Do budowy mo-! TEKAFK NOTY tui. Putawska 39) 
g. 18.30 „Słorakowy kapelusz". 


stu trzeba dużo 1 i, szczęgólnie j 
a duio. lydai atęzególnie des T ODATR "MAŁY (Marséatkokske 
godz. 19 „Giçboko sięgają korzenie''. 
TEATR „MINIATLEY'  (Marszalkotge 
ska 69): godz. 19 „Dom przy drodze". 
TEATR „COMOKCDIA” (ul. Szwedzka 2): 
godz. 19 „„Mąż i żona”. ę 
TEATR DZIEŁO} WASBSZAWY (ul. Ka- 
rowa): godz. 12 „Dr Dolittle i jego zwie- 
rzęta' (dla szkół). 

| SALA YMCA ui. Konopnickiej 


Site 


8: 
godz. 19 „„Duby smalone''. 
TEATE „WNCOKBEŁEKK WARSZAWSKI” 
(Żygiuntowska 8): godz, 19.15 rewia 
„Demokratyczna wiosna’. 
TRATR „GULIWEEB” (Królewska 13%: 
odz. 12 „Guliwer w krainie Liliputów”. 
rzedsiawienie zamknięte dla szkół. e 
CYRK ur 2 (Piac Starynkiewicza): począe 
tek przsdstawień o godz. 15.30 t 19.15. 


sów skierować na koionie i obozy — 
tak więc objąć akcją: 1) kolonijną — 
38.000 uczestników iw r. ub. 30.080), 
2, półkolónijną — 12.000 uczestników 
tw r. ub. 10.319). 

Od uzyskania odpowiednich kredy- 
tów (Ministerstwa Oświaty, warszaw- 
skiego oddziału Ubezpieczalni Społe- 
cznej oraz ofiarności społeczeństwa), 
uzależn' ona jest pełna realizacja za- 
mierzeń Komisji, jeśli chodzi o ilo: 
ściowe roziniary akcji. 

Poza tym Komisja postanowiła w 
rb. położyć szczegółowy nacisk ra 
stronę wyciiowawczo- deoiogiczną ak- 
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PA CLANTIO” 


tUutmi:elna 33) „Skarb 
Tarzana Pocz. seansów: li, 13, 15, 17, 


2 (dila Zw. Zaw.'o 13). 
„ARTUALNOSCY' (tw kinie Syrena): 

tylko 1 seans o godz. 13 iw śwę'a i nie- 

dziele godz. 11). Program nr 18. 
Wstęp — 35 zł. 


rejestracji iunaków 


„Służbg Po!sgs*" | 
W ckrcsie c1 1-z9 do 15-50 kwiet- | 
ni» rb. rozpoczynzją awoją dziais!- | 


przedstawienia 
świetlicach itp. 

„Sumy, uzyskane tą drogą z ol'arno- 
ści publicznej, zużyte zostaną przez 
Stoleczną Komisję Kolonii i Półkalo- 


cji letniej, tj. na udział dzieci w pra- 
csch Ośrodka, a młodzieży w odbu- 
dowie kraju. (poprzez pomoc żŻniwną, 


„ARTLALNOŚCI” (w kinie Stylowy): 
iviko jeden <ouns o g. 11. Nowy program 
aktualności zr 1 


į vii na wysłanie dzieci į młodzieży — 


i ZRIN „PALLADIUM” (Złota 7/9): . Ostatni 

pomoc przy budowie dróg, boisk itp., etap”. Pocz. seansów 10.20, 13, 15,30, 18 
race w zależności od potrzeb terenu) | 17% 7w. zaw., 20.80. 

à $ P bt „POŁONIA” (Marszałkowska 56) :Driew 


NEC ou. | Piaseczno, ul, Warezaweka 12, 11) No- 
Równocześtię zactądzą się "w: fórm! 

nie do dnia 12.IV br. rejestrację kart 
opałowych aa II kwartał 1948 r. — 
oddzielnie odcinek rejestr. „A“ ; „B”. | 
Składnicy  detaliści (warszawscy i 
podetołeczni) winni do dnia 15 kwiet- 
nia br. przedłożyć w Miejskich Zakła 
dach Opałowych zebrane odcinki reje- 
stracyjne naklejone na arkusze po 100 
ezi. ógobno dla kat, „A” i „B”. O ilo- 
ści wydawanego opału į o aktualnych 
kutponach podane będzie w prasie Aj 


„ciągu najbliższych dni. 


wielki YPES Prud ŚR dłakiewicza 
Nr 13, 12) Spółdzielnia Spoż. — Pia- 
stów, POW Nr 10/12, 13) Graboweki 
i Poato — Legionowo, Kościuszki 2, 
14) Kraenodębski ; Rowiński — Gro- 
dzisk, Towarowa 2, 15) Jakubiak i 
Nyc — Okęcie, Krakowska 26, 16) Kie 
reś i Kaczmareki — Wołcemin, Ko- 
ścielna 26, 17) Brejnak Stanisław — 
Zielonka, Kolejowa 14, 18) Zberecki 
Stanieław — Ożarów, Kolejowa 1, 19) 
Jaroszyński Paweł — Rembertów, Sko 
rupki 2. 


Otwarcie ZOO 15 maja 


Ostatnie trudności zostały już pokonane 


Nie darmo, jak się okazuje, kru- 
sayliśmy kopię o jak najszybszo o0- 
twarcie warszawskiego Zoologu. Spra 
wa doczekała się wreszcie poparcia 
najwyższych władz miejskich. Nie 
tyłko poparcia, lecz także pełnego 
zrozumienia, polegającego na zanie- 
chanu zbyt wygórowanych ambicyj 
i apetytów. Ogród Zoologiczny zatem 
mie ma być traktowany jako przed- 
miębiorstwo dochodowe i dyrekcji c- 
grodu nie będą stawiane żadne cięż- 
kostrawne warunki, Chodzi o zorga- 
nizowanie placówki, która by swymi 

czno - naukowymi walorami 
umożliwiła m. in. młodzieży szkolnej 
uzupełnienie wiadomości z zakresu 
zoologii. Te pełne zrozumienia sta- 
nowisko ojców miasta zasługuje na 
szczególne podkreślenie. 

Usunięto więc zapory, które niepo- 
trzebnie tamowały. otwarcie Zoo, 
zwiększone zaś ostatnio kredyty bę- 
dą tym wartościowym  zastrzykiem, 
który pozwoli na otwarcie ogrodu w 


OGŁOSZENIA DROBAE 


©HOROBY PŁUC I SERCA, RENTGEN: 
prześwietlenia, zdjęcia, stosowanie odmy 
sztucznej dr med, Pioir GAŁZSKI (daw- 
niej Przychodnia Senatorska 28/30) obec- 
nie Puławska 5. 215 
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ZGUBIONO bilet 50-przejazdowy, Warsza- 
wa — Komorów, ważny do dnia 18 kwie- 
tnia br., legitymację D Warszawa. Ee- 
ranek Tadeusz, 2574 


FRYZJERSKIE PRZYBORY Jerzy Bro- 
nowski, Warszawa, Jerozólimskie $ > 


za brama. 


dniu 15 maja. Zdziwi się ktoś, że tak 
szybko? Że niemożliwe jest, aby ta 
beznadziejna zdawało się sprawa do- 
czekała się jednak nagle tak pręd- 
kiego rezwiązania, 


Przyznane kredyty będą urucho- 
mione w tych dniach, co pozwoli na 
wykończenie wszystkich pilnych i po 
trzebnych na terenie Zoo urządzeń 
(klatki, egrodzenia itp.). Dzięki dale- 
ko idącej pomccy Linii Gdynia — 
Ameryka i Ministerstwa Komunika- 
cji szereg cennych zwierząt podaro- 
wanych Warszawie (jak już infor- 
mowaliśmy) przez ogrody zagranicz- 
ne, zostanie dostarczony do Warsza- 
wy w okresie kwietnia. Sprężystość, 
z jaką zabrano się do dzieła daje 
gwarancję, że 15. maja Zoo warszaw- 
skie zostanie istotnie otwarte, co x 
pewnością powitane zostanie z en- 
tuzjazmem przez olbrzymie rzesze 
dzieciarni i młodzieży szkół stołecz- 
nych. : 


W ostatniej chwili dowiadujemy 
się, że 'yrafa, ofiarowana Warszawie 
przez Zoolog w Amsterdamie, przy- 
była wczoraj statkiem do Gdyni i 
niezwłocznie wysłana zcstała pocią- 
glem do Warszawy .Pociąg ten ze spe 
cjalnie doczepionym wagonem przy- 


. 


7| będzie dziś na Dworzec Główny o g. 


14.20, Dyrekcja Zoologu skonstruo- 
wała na prędce specjalny samochód, 
którym egzotyczne zwierze przewie- 
zione będzie Al. Jerozolimskimi, - 
stem Poniatowskiego, ul. Zieteniecką 
na tereny ogrodu. (s-ki) 


Obwieszczenie o publicznej licytacji 


Ne podstawie art. 87 Dekretu z dnia 28 stycznia 1947 r. e egzekucji 
administracyjnej świadczeń pieniężnych Dz. Ust. nr -21, poz. 84 podaje się 
do ogólnej wiadomości, że dnia 10 kwietnia 1948 r. o godz. 11 w lokalu 
składnicy 6 Urzędu Skarbowego przy ul. Białostockiej 22 za należności 
11 Urzędu Skarbowego w Warszawie, a stanowiące własność zobowiąza- 


nego Erhardt 


Stanistawa zamieszkałego przy ul. Siennej nr 90 odbe- 


dzie się sprzedaż z licytacji niżej wymienionych ruchomości: 
1) Komplety papeteryjne (220 paczek a 100 kompletów) oszacowano 


zł 88.000. 


2) Maszyna do szycia papieru drutem firmy „Bremer“ oszacowano 


zł 80.000. 


3) Maszyna do pisania „Continental* używana oszacowano zł 20.000. 
Zajęte przedmioty można oglądać w dniu 10 kwietnia o godz. 19 ra- 
no w lokalu składnicy 6 Urzędu Skarbowego przy ul. Białostockiej nr 22. 


3582 


|slawol:fikacy ino:+.rożestracyjn? Ala. in. 
|.paków powojąnych w.żym roku, do 


„ność na terenie Stolicy — Komisje! 
brygad „$'użba Polsce“. Komisji ta- 
(kich: urzędować bądzie t'zy, w nastę- i 
rujących punktach miasta: ! 

1. dła zamieszkałych na terenie sta 
rostwa grodzsiego W-wa Sródmieś-| 
cie — przy ul, Polnej Nr. 1 — gmach | 
Straży Ogniowej, 

2. dla zamieszkałych na terenie po- | 
zostałych starostw grodzkich lewo- 
hrzeżnych (Południe, Północ i Za- 
chód) — przy ul. Willowej Nr. 8-14, 
lokal starostwa grodzkiego, 

3. dla zamieszkałych na terenie ca- 
lej Pragi — przy ul. Marcinkowskie- 
go Nr, 2 — gmach Straży Ogniowej. 

Przed Komisjami kwalifikacyjno- 
rejsstracyjnymi winnj stawić się 
"wszyscy cł, którzy otrzymali imien- 
nc wczwania, w których podano miej 
sce, datę i godzinę stawiennictwa, 

Niestawienie się na wezwanie po- 
ciąga za sobą sankcje karne. 


— 


Biuro Kontroli St. R. N. 
zajęło się WAN-em 


Przeprowadzona przez Biuro Kon- 
troli Stołecznej Rady Narodowej lu- 
stracja Wydziału Administracji Nie- 
ruchomościami ZM stwierdziła szereg po 
ważnych miedociągaięć natury organi- 
zacyjnej, wynikiem której jest duży 
chaos i bezp.anowość w prowadzonej 
przez Wydział gospodarce finansowej. 
Biuro Kontroli St. RN otrzymało po- 
lecenie wszczęcia dochodzeń, na pod- 
stawie których ustali cię kto ; w ja- 
kim etotmiu ponosi odpowiedzialaość 
za dotychczasowy staa rzeczy. 

Jednocześnie Komisja Statutowo* 
Organizacyjna St, RN ma cię zająć 
zbadaniem całokształtu działalności 
osławicnego WAN-u i opracować do- 
kładny plan reorganizacji, Najwyższy 
czasł 


+ 


Badania przeszłości 
pl. Zamkowego 


Przy budowie trasy WZ prowa- 
dzonej w rejonie pl. Zamkowego 


najbardziej, +. potrzebującej. =wycoczyn: ; 


ku — na wczasy letnie, "organizowane 
przez wyżej wymienione instytucje 
spoleczne. 

‘W roku bieżącym Stołeczna Komi- 
sja Kolonii i Półkolonii zamierza objąć 
akcją letnią ogółem 50.009 dzeci i 
młodzieży w wieku 4 do 18 lat (w r. 


| ub akcja‘ letnia objęła 40409 uczest- 


n'ków!, przy czym wychodząc z zało- 
żenia, iż Warszawa nie ma odpowied- 
rich warunków dla półkołonii, Komi- 
sja postanowiła 


oraz na kontakty uczestn ków kolonii 
{obozów z ludnością wiejską, “prey 
czym na terenach odzyskańych tzzsst- 
nicy akcji letniej mają wziąć udział 
w rępolonizacji a::tochtonów (świetl:- 
ce, imprezy, pogadacki). R 
Ze względu na ogromną potrzebę 
zapewnienia. wypoczynku letniego d!a 
bardzo wielu najmłodszych obywat:ii 
stolicy, przede wszystkim sierot i pó!- 
sierot, Stołeczna Komisja Kolonii i 
Półkolonii zwraca się z gorącym ape- 
lem do społeczeństwa o przyjście z 


większość uczestni- pomocą dziecku warszawskiemu. 


Działalność Wydziału Prasowego Z. M! 


zatacza coraz szersze kręgi 


Wydział ‘Prasowy uruchomiony 
nie dawno przy Zarządzie Miej- 
skim, rozwija się. Działalność tego 
wydziału idzie, jak wiadomo, po 
linii całkowitego zastąpienia żmud- 
nej pracy dziennikarskiej przez. go- 
towe komunikaty, których przedru- 
kowywanie — wedug opinii wy- 
działu — całkowicie zaspokaja wy- 
magania pism warszawskich. 

Aparat wydziału zostanie w naj- 
bliższym czasie wzmocniony przez 
grono nowych wytrawnych praco- 
wników i zorganizowany w ten 
sposób, aby w najbliższym czasie 
możliwe było całkowite izolowanie 
dziennikarzy od Zarządu Miejskie- 
go. Projektuje się m. in. dodatko- 
wo wydanie zarządzenia zabrania- 
jącego dziennikarzom wstępu do 
gmachów, w których pracują agen- 
dy Zarządu Miejskiego. 

Kontakt z przedstawicielami pra 
sy utrzymywany będzie natomiast 
przez specjalne okienko i odnośną 
referentkę „do spraw informacji 
szybkiej”. Odpowiedzi na pytania 
petentów, zgłaszane poprzez «':sicn- 
nik podawczy, po zatwierdzeniu 
przez odnośne czynniki miejskie, 
odsyłane będą już po dwóch tygod- 
niach do redakcji. W ten sposób 
aktualność wiadomości nie będzie 
budzić żadnych zastrzeżeń. 

Jak się okazuje, jeden z ostat- 


natrafiono na pozostałości szeregu | nich komunikatów Wydziału Praso- 


historycznych budowli, które tu 
ongiś istniały. Ponieważ jest to je- 
dyna okazja dokładnego zbadania 
i poznania przeszłości pl. Zamko- 
wego, decyzją Ministerstwa Kultu- 
ry i Sztuki powołana została do 
życia specjalna ekipa badań arche- 
ologicz.37x przy trasie WZ. 

w sxiad Komisji wchodzą: inż. 


arch. Żurowski. jako przewodniczą- | ny 


cy oraz prof. Antoniewicz (Uniwer. 
Warsz.), dr. Kietliński (Muzeum 


wego, w którym powiedziane było, 
że informacji prasie udzielać mogą 
tylko kompetentni kierownicy. ko- 
riórek Zarządu Miejskiego był nie- 
dość ścisły: Zarząd Miejski nie ma 
w ogóle kompetentnych kierowri- 
ków swych komórek(?), gdyż mi- 
mc wszystko żadęn z tych kievow- 
ników informacji udzielać jədnak 
e może. 

Sprawność, szybkość i precyzja 


| pożytecznej akcji Wydziału Praso- 


Archeolog.), inż. Krasiński (urząd ego pozwoli niewątpliwie na zli- 


konserwatorski!. 


Rejestracja koni 

Zarząd Miejski zawiadamia. że 
wszystkie sprawy związane z reje- 
stracją koni (wystawienie dowodów 
tożsamości koni, zmiana miejsca po- | 
stoju itp.): załatwiane będą od dnia 
1 kwietnia rb. w Wydziale Wojsko- 
wym Z. M, ul, Floriańska 10) w godz. 


od 9-ej do 13-ej)  - | 


kwidowanie różnorodności, barwy 


pI 


a nie 


sda 


dla: 


— 


i świeżości zawartych w dzićnni- 
kach warszawskich — informacji. 
„Wszędobylscy"* aktywni, uważni 
i co najgorsze — czujni cziennika- 
rze staną się, jak zapewaia Wy- 
dział, sharmonizowanymi kółkami 
w maszynie seryjnego fabrykowa- 
nia wiadomości, a działy miejskie 
w dziennikach warszawskich — 
agendami Wydziału Prasowego, 
Inicjatywa tego Wydziału przy- 
czyni się więc w krótkim czasie do 
całkowitego zautomatyzowania za 
wodu dziennikarskiego, którą to 
inowację uznać należy za wyłączną 
zasługę Zarządu Miasta Warszawy. 
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Drak Sp. Wyd. „Wiedza — 


oddziaty.P A P w Poisce ' 
szyńskiego 16 1 oddziały 
„Wolność Warszawa 
u: 
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należy: nazwisko. imię, 
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Reki. Sp Wyd 


czę m Północy'' Pocz. seansów godz. 40.30, 
13, 15.00;*18-0)8-żw, zew.;+20.2057 7% t 
SYRENA” (Inżyn'erską 2) ;/„.ZnaksZor- 
*©', Pócz. 15. 17, 49. 24. ; 
„STYŁOWY” (Marszałkowska 112): 
„Nauczycielka wiejska”. Początek sean- 
ze godz. 18. 15. 17. 19 (dila Zw. Zaw.) 
„TECZA” (Suzina 4): . Mężczyźni 
życiu”, Pocz. seansów godz, 18. 1 
(d!a Zw, Zaw. o 19) 
Bilety zwiazkowe na 1 kwietnia ważne w 
| dniu 8 kwietnia 


(BADTO) 


PIĄTEK, 2 KWIETNIA 
Warszawa I 

6.00 Sy ; 6.15 Wiadomości; 6.20 Ze- 
garynka; 7,00 Dziennik por.; 7,15 a- 
rynka; 8.35 „Zaklęty «wór — II odci- 
nex: powieści; 8.50 Muzyka; 9,00 Gazetka 
radiowa dla szkól; 1204 Dziennik p 
łudniowy; 12,15 „Odwiedzamy bydgoskie 
warsztaty kolejowe'; 12.25 Franciszek 
Schubert Koncert fort. f-moll op. 103; 
12,50 II Ziazd Zw. S. Chł. — "reportaż; 
1805 ,.Z naszych stron"; 13,40 Audycja 
Min Oświaty; 14,00 Becthoven — Xwar- 
tet nr 10 op. 74; 16.00 Dziennik popołud- 
niowy; 16,30 Audycja dla chorych: 16,45 
„Chłopiec z Salskich stepów”; 17,00 Kon- 
coart % kopalni Jaworzno”; 17,45 RUL; 
18.00 Mozaika muz..''; 18.45 „,Zak'ęty 
dwór”; 19,15 „Carmen'' opera w 4 aktach, 
w przerwie dziennik wiecz.; 22.30 Muzyka 
popularna; 23.00 Ostatnie wiadom.; 22 
Hymn, ` 


w je 
5, 1 


Warszawa TI 


1632 Muzyka lekka; 17,00 Koncert; 17,45 
Kwadrans muzyki fortep.; 18.00 Dziennik 
popołudniowy; 18,25 Encykiopedja radio- 
wa; 16.35 Recital skrzypcowy: 19,00 Lek- 
cja języka rosyjskiego; 19.15 Muzyką ta- 
neczna; 20.00 Dziennik wieczorny; 20,50 


<izoów CALEGO 8006 
NACZELNA PPS 
Nakład: Spółdz. Wyd. „Wiedza? 


Muzyką taneczna, 


FAOBO | 


arszawa, Al. Jerozolimskie 85 
Sekretarz Redakcji 8.85-02, 


Kasa czynna od g. 9 do 14 


zagranicą 250 Prenumeratę naieży opia- 
PKO 1-980.. Przy zgłoszeniu prenumeraty 
Przy opłacaniu prenumeraty na odwro- 
pocztę oraz numer szlaku. Przy 
trzeba poprzedni ares, $ 


Poszukiwanie pracy po zł 15 za wyraz 
— 10 mm zł 140; od 12] — 
za 1 mm sze 
zł 60; od 71 — 120 mm zł 86. od 121 — 


71 — 120 mm zł 75. od 121 — 200 mm 


PRZYJMUJĄ: 

„ Wiedza” Oddzia: w Warszawie, AJ. 
ury miejskie: Al. Gen Sikorskiego IR — 
- L Urbanowicz, skiep z mat. piśm 


„Wiedza w Polsce: Polska Agencja Pra- 
Mindz Ingosłowiańskie; 11 wszystkie 
„Czytelmk ~ Centrala, ul Da- 


s 35  Poznuńska 


33 Targowa 67, 
Sp Agencji 


Prasowej Glob” 


tel. 5455-26 
„Robotnik” ar 1 


Str 6 


R 


OBOTNIK 


Niemcy chowali na „czarna godzine” 
najstraszliwsza broń ostatniej wojny 


Wiosną 1945 roku oddziały alianc- 
kie odkryły w wielkim składzie woj- 
skowym w Ossa pod Lipskiem kil- 
kadziesiąt tysięcy” bomb gazowych. 
Waga niektórych z nich dochodziła 
-do 1000 kilogramow. Kilkanaście y- 
sięcy bomb wypełniał tajemniczy gaz, 
prawdopodobnie owa sławetna nie- 


znana broń, chowana na „czarną go-| 


dzinę*, którą Niemcy od lat próbo- 


wali szantażować aliantów. W kilka || 


dni później oddziały alianckie natknę 
ły się w magazynach pod Hambur- 
giem na tysiące drewnianych, do tru- 
mien podobnych, skrzyń. Każda z 
tych skrzyń kryła w sobie bombę. 
Specjaliści zbadali ich zawartość i 
przekonali się, że napełnione są tym 
samym tajemniczym gazem, nazwa- | 
nym przez Niemców „Tabun“ lub 
„Sarin“. 
Niewidoczny i bezwonny 

Jeżeli prawdą jest, że obłęd strasz- ' 
liwszy jest niż śmierć trzeba 
stwierdzić, że najstraszliwszą bronią 
wynalezioną podczas ostatniej wojny 
była nie bomba atomowa, lecz wła- 
śnie „Tabun“. Gaz ten, nie użyty 
zresztą ani razu w walce, różni się 
swym działaniem od wszystkich n- 
nych znanych dotychczas środków 
wojny chemicznej. Nie atakuje on 
dróg oddechowych, ani nie wywołu- 
je obrażeń skóry. Nie przypomina 
fosgenu, ani iperytu Nie posiada ani 


Gaz wywotujacy obżęd 
na szczęscie nie zostać nigdy użyty 


| fazie wojny przez hitlerowskich 


Najstraszliwszą bronią, wynale zioną podczas ostatniej wojny, 
nie była, wbrew powszechnej opinii, bomba atomowa. 
szliwsza broń, szczęśliwym trafem, nie została w ogóle zastoso- 
wana. Bronią tą był niewątpliwi 


„Tabun* lub „Sarin“. 


nych we wszystkie tajniki produkcji 
„Tabunu', Jego zeznania potwier- 
dza znajdujący się w rękach alianc- 
kich raport, donoszący ministrowi 
uzbrojenia o jednej z prób zastoso- 
wania „Tabunu*. Do eksperymentu 
| użyto kóz. Zdrowe, spokojne zwie- 
|| rzęta zmieniały się w przeciągu kil- 
|| ku godżin w stado obłąkanych istot, 
| ogarniętych jakimś szałem niszcze- 
nia, rzucających się na siebie w fu- 
rii i mordujących się wzajemnie. Te 
zwierzęta, które z tej obłąkańczej 


Najstra- 


e wyprodukowany w ostatniej 
chemików gaz, noszący nazwę 


smaku, ani zapachu, jest niewidocz- 
ny. „Tabun“ działa wyłącznie na sy- 
stem nerwowy. Dostaje się do orga- 
nizmu poprzez pory w skórze i nie 
zabezpiecza przed nim żadna maska 
przeciwgazowa, ani ubranie ochron- 
ne. 


Obłęd i szał zniszczenia 


Ułamek miligrama „Tabunu* wy- 
starczy, aby powietrze, którym. od- 
dychamy mogło zabijać. Be% trudu, 
w wyniku jednego ataku gazowego, 
zatruć można ludność całego miasta. 
„Tabun“ daje się rozprzestrzeniać nie 
tylko z samolotów. Tajni agenci nie- 
mieccy operujący na terytorium nie- 
przyjacielskim mogli dostać się na 
stacje kolejowe, do szpitali, szkół, 
teatrów czy gmachu parlamentu, po- 


Najnowszy numer 


„Wiedzy 


Nowy, podwójny zeszyt (1 i 2) do- 
skonale redagowanego przez St. Pod- 
wysockiego miesięcznika „Wiedza i 
Życie“, otwiera artykuł Wł. Sokor- 
skiego, poświęcony twórczej osobo- 
wości Lenina. Autor artykułu okre- 
śla stosunek Lenina do jego epoki 
(nie tylko na tle Rosji), a przede 
wszystkim jego historyczną pozycję. 

Szereg przenikliwych uwag o hi- 
storycznym rodowodzie współczesnej 
kultury, o jej związkach z rozmaity- 
mi etapami odległej i bliższej prze- 
szłości (Grecja starożytna, średnio- 
wiecze, *rancja oświeceniowa), da- 
lej, o charakterze kultur ludowych 
oraz narodowych przynosi "artykuł 
prof. J. Chałasińskiego. Chałasiński 
stwierdza „antyhistoryzm chłopa, je- 
go statyczny, tradycjonalny typ kul- 
tury*..W dalszych rozdziałach swo- 
jej rozprawy zastanawia się Chała- 
siński nad genealogią świadomości 
narodowej oraz stosunkiem narodu 
lö- histotii, dochodząc do wniosku 
Końcowego, że „z konfliktu moral- 
nej zasady narodu i ekonomicznej 
zasady klasy rodzi się idea socjaliz- 
mu, wskazująca rozwiązania tej 
sprzeczności na wyższym poziomie 
socjalistycznego społeczeństwa*. | 

Prof. W. Borowy przeprowadza 
subtelną analizę Mickiewiczowskiej | 
„Grażyny“ w rozprawie „O Graży- | 
nie“. Rozprawa ta rozszerza wydat- | 
nie dotychczasowe badania nad tą| 
powieścią poetycką. 

W rozprawie p.t. „Z dziejów po- 
jęcia materii“ prof. K. Ajdukiewicz 
przedstawia historyczny rozwój po- 
jęcia materii oraz jego różnych zna- 
czeń w dziejach filozofii i w naukach | 
przyrodniczych. J. Mydlarski oma- | 
wia w zwięzłym szkicu naczelne teo- | 


zostawić niepostrzeżenie maleńką 
i Zycia” 
historiografii pozytywizmu.  Uderza 


w tej erudycyjnej rozprawie (słów- 
nie w trzeciej części) brak krytycz- 
nego stosunku do metod i kierunków 
europejskiej historiografii, a przede 
wszystkim do historiografii niemiec- 
kiej, która ciasną postawą doktry- 
nerską oraz niejednokrotnie lokaj- 
skim bizantynizmem wobec niemiec- 
kich postaci dziejowych prowokuje 
do krytycznych rozrachunków (zwła= 
szcza prace Lamprechta). Uderza 
również w tej skądinąd cennej roz- 
prawie (w części Iil-ej jedynie) po- 
minięcie wkłaća polskiego (szkoły 
historyczne: krakowska oraz war- 
szawska). i » 

Tołstoja — artystę oraz myśliciela- 
etyka charakteryzuje w. syntetycz- 
nym artykule K. W. Zawodziński, 
zastanawiając się również nad re- 
cepcją twórczości oraz myśli Tołsto- 
jowskiej w Europie i Rosji. . 

J. E. P. 


Cz2szki atakuja! 


|lu ludzi w Niemczech wtajemniczo- 


rie przyrodniczego ewolucjonizmu, | 
obejmując rozważaniami swoimi į 
również stan badań współczesnej ge- | 
netyki (badania amerykańskiego bio- | 
loga, Morgana). a 

M. H. Serejski poświęca trzecią 
część swojej rozprawy p.t. „Rozwój 
nowoczesnej myśli historycznej“ — 


. 


Zdjęcie z meczu koszykówki między reprezentacjami Czechostowacji l ] 7 bony l 7y More 
i Polski, który zakończył się zwycięstwem Czeszek w stosunku 67:23 atramentem.: Tajemniczy napis nie- | tem prima aprilisowym, mimo, kh 
bieskim ołówkiem bremi: ZPO (Zu- | ukazuje się w numerze dzisiejszym. 


walki wychodziły cało, po kilku mi- 
nutach padały nieżywe. Sekcja wy- 
kazała, że gaz wywoływał natych- 
miastową degenerację komórek móz- 
gowych, powodując zrazu obłęd, a 
następnie śmierć. 

Dzisiaj tajemnica „nowej broni“ 
przestała być tajemnicą. W ręce 
czterech mocarstw okupujących po- 
szczególne strefy Niemiec, dostały się 
główne ośrodki produkcji tego „ga- 
zu nerwów“: fabryki „Tabunu', ma- 
gazyny przygotowanych już bomb i 
załogi chemików niemieckich, pra- 
cujących przy fabrykacji wraz z ca- 
łym swym sekretem produkcji. 


bombkę, napełnioną śmiercionośnym 
gazem i umknąć zanim „Tabun“ za- 
cznie działać. 

Śmierć wskutek zatrucia „Tabu- 
nem' następuje po kilku lub kilku- 
nastu godzinach. Poprzedza ją stra- 
szliwy obłęd, jakiemu ulegają wszy- 
stkie ofiary zatrucia. „Tabun* pora- 
ża po kolei wszystkie komórki ner- 
wcwe, oślepia, ogłusza, wywołuje | 
konwulsje, powoduje najróżniejsze 
formy chorób umysłowych, a wresz- 
cie zabija. 5 

Przejęte przez aliantów dokumen- 
ty niemieckie ujawniają, że hitlerow- 
cy zamierzali użyć nowej broni jako 
„ostatniej deski ratunku* w lutym 
1945 roku. Hitler zwołał w swym pod 
berlińskim schronie radę wojenną, 
która postanowić miała jakie przed- 
sięwziąć w tej desperackiej chwili 
środki.. Goebbels poddał wtedy myśl 
zastosowania „Tabunu*. Hitler jed- 
nak pod wpływem swych wojsko- 
wych doradców, nie mógł się zde- 
cydować. 


Pierwszymi ofiarami... kozy 


Ciekawych szczegółów, dotyczących 
„Tabunu'*, dostarczył aliantom pod- 
czas procesu norymberskiego hitle- 
rowski minister uzbrojenia dr Al- 
fred Speer. Byl on obecny na kon- 
ferencji w bunkrze Hitlera, Zdawał 
sobie, jąk twierdził w Norymberdze, 
sprawę z niedorzeczności użycia ga- 
zów. Klęska była już i tak nieuchron 
na, a zastosowanie „Tabunu* :za- 
ostrzyłoby tylko późniejsze represje 
aliantów wobec pokonanych Niemiec. 
Speer postanowił jednak zastosować 
gaz przeciw.. Hitlerowi i jego naj- 
bliższemu otoczeniu, przebywające- 
mu w bunkrze. Zamierzał wprowa- 
dzić gaz przez wentylatory. Hitler 
jednak jak gdyby przeczuwając za- 
miary swego ministra, kazał za po- 
mocą specjalnych urządzeń zabezpie- 
czyć system wentylacyjny, udarem- 
niając w ten sposób zamach. . > 

Alfred Speer był jednym z niewie- 


no Winawera 


Obywatelu Ministrze! 

Dnia 19 marca rb. jeden z moich 
znajomych wysłał 2z.Krakowa do 
| mnie list polecony: do Warszawy z 
' dokładnym podaniem adresu: ulica 
'Raszyńska 8. i ; 

List ten. otrzymałem dnia 31 
„Ała rb. o godzinie 10 rano. Na 
powa jest 15 pieczątek, w tym 12 
e Warszawy. Pieczątka z Krakowa 
podaje datę wysłania 19.3.48.: Pie- 
|esatn warszawskie na odwrocie li: 
stu podają daty najrozmaitsze, a 
| więc: 21.3, 22.3, 23.3, 24.3, 25.3, 26.3, 
27,8.; c, . 
| 28.3 brak, . natomiast jest za to 
dwukrotnie 29.8. 
|  Roemaite urzędy pocztowe war- 
szawgkie bawiły się pieczętowaniem 
mojego, listu, a więc: Warszawa 1 
(najczęściej), Warszawa tł, War- 
szawa 21, Warszawa 22 itd. 

Na stronie adresowej mój adres 
podkreślony jest raz chemicznym 
ołówkiem i dwa razy czerwonym 


(Foto SAP) 


| 


| 


Nauczycielka wiejska 


Pomimo dużej staranności, z ja- 
ką jeden z czołowych realizatorów 
radzieckich Marek Doński przystą- 
pił do tematu—film ten niezupełnie 
zadowala widza. Problem jest mie- 
wątpliwie ciekawy, znaczenie spo- 
łeczne i ideologiczne filmu nieprze- 
ciętne, ale jest kilka scen niepo- 
trzebnie dodanych, które w drugiej 
części filmu rozładowują wrażenie. 


Z tego względu film dzieli się na- 


der wyraźnie na dwie części, po- 
przedzone krótkim wstępem. 
Wstęp, który rozgrywa się w 


szkole dla nauczycielek, wprowa- 
dza nas dość żywo w akcję i wska- 
zuje na zapatrywania głównej bo- 
haterki, z którą od pierwszej chwi- 
li sympatyzuje cała publiczność. 

Pierwsza część filmu poświęcona 
jest samotnej i niewdzięcznej pra- 
cy nauczycielki na  syberyjskim 
pustkowiu, w osadzie, w której jest 
zaledwie kilkanaścioro dzieci. Sq- 
zac z przyjęcia, jakiego doznaje 
młoda entuzjastka, nigdy tam je- 
szcze szkoły nie było. 

Od tego momentu Doński jest w 
swoim żywiole. Aczkolwiek nigdy 


„„R. H. Inżynier” 
w Teatrze Powszechnym 


Na scenie Teatru Powszechnego na Pradze wystawiono komedię Bru- 
„R.H. Inżynier". wicz 
w roli Ewy i Jan Ciecierski jako Powsinowski (Foto R. Burzyński) 


` List do Ministra 
=- Poczt i Telegrafów! = 


" *|pełnie Pomylona Obsługa??!). Po- 


Na zdjęciu: Wanda Ma;wicz 


2a tym na kopercie jest jeszcze sze- 
reg tajemniczych cyfr i dopisek: 
„doręcza W-wa: 1“. 

Obywatelu Ministrze Poczt i Te 
legrafów! 

Co TO ma znaczyć? Czy list pry- 
watny do mnie z Krakowa jest 
przedmiotem treningu młodych 
adeptów Poczty w pieczętowaniu? 
Czy list wysłany dyliżansem w u- 
biegłych wiekach z Krakowa do 
Warszawy  „szedłby” dłużej niż 
18 dni? ; 

Będę Panu, Panie Ministrze, głę- 
bóko zobowiązany za odpowiedź. 

"'Obrałem zaś tę drogę napisania 
listu do Pana, ponieważ obawiam 
się, że gdybym go wysłał pocztą— 
doszedłby dopiero na Prima Apri- 


nie staje na poziomie swego na 
lepszego filmu „Dzieciństwo Gore 
kiego“, to jednak, tak podmalowa» 
niem typów uchwyconych wprost z 
życia, jak i wiernym obrazem psy- 
chologii dzieci „stawia od razu tę 
partię filmu na bardzo wysokim 
poziomie. 


Dzieci — ze słynnego na cały 
świat zespołu wytwórni i szkoły 
filmowej „Sojużdietfilm* — grają 
wszystkie kapitalnie, bijąc bezkon 
kurencyjnie dorosłych z główną bo- 
haterką włącznie. 

Ciekawa jest jeszcze wstawka  £ 
okresu rewolucji, w którą inteli- 
gentny kompozytor Szwarc umie- 
jętnie i.z umiarem wmontował tak 
powszechnie znane motywy z „Mar- 
sylianki'. 

Niestety napięcie i zaciekawienie 
ustaje z chwilą zwycięskiego za- 
kończenia rewolucji i dokonania 
wszystkich tych zmian, o które wal 
czyła nauczycielka i za które zgi- 
nął jej mąż. Jest nieprawdopodob- 
ne, aby po krwawej wojnie 4 
wstrząsie rewolucyjnym wszystko 
od razu szło jak z płatka. Zupełny 
brak jakichkolwiek przeciwności į 
gładka droga starzejącej się naw 
czycielki należą więc do słabszych 
partii filmu. Jedyny poważny błąd - 
to dwukrotne powtórzenie zjazdu 
byłych uczniów szkoły, gdyż waga 
i wyraz artystyczny tego rodzajw 
| powtórzenia niepotrzebnie maleją. 


Za to Doński okazał się raz je- 
szcze montażystą wysokiej klasy, 
|stosując w całym filmie montaż 
oparty na jednolitej koncepcji, po- 
iprzez rozwój względnie przekwita- 
nie drzew owocowych oraz poprzez 
stały wzrost świerków zasadzonych 
na wzgórzu w czasach młodości 
nauczycielki. s 


Wiera: Marecka, znama nam głó- 
wnie z filmu „Ona broni ojczyzny”, 
stwarza raz jeszcze przemyślaną i 
ciekawą kreację. Jej starzenie się, 
uzyskane przy pomocy nieprzeszar- 
żowanej, zręcznej, charakteryzacji 
jest celowo wykorzystane i kon- 
sekwentne. Szczególniej w drugiej 


== e nn OZ O ZZ O o 


jes filmu stwarza kreację god- 


ną podziwu. 


| Pod względem społecznym film 
iten wykazuje wielkie walory. Hart 
| ducha, upór, zaciętość ideologiczna 
i walka o lepsze jutro, muszą do- 
prowadzić do pozytywnych wyni- 
ków. Bohaterka pewna słusznie 
spełnionej misji z zupełną skrom- 
nością wysłuchje wyróżnienia na- 
danego jej przez Stalina i głoszo- 
nego przez radio. „Bohaterka jest 
ną z tych pięknych postaci Ko: 


| 


biecych, dla których walka o po- 
stęp jest właściwym sensem życia. 
LEON BUKOWIECKI 

CZY TO WIELKI 
JEST AMRARAS: 
DWA MILIONY 
WYGRAĆ NA RAZ? 

O tym będzie mógł powiedzieć coś 


więcej dopiero szczęśliwiec, na któ- 
rego los pddnie 19 kwietnia główna 


złotych, gdyż wygrana ta będzie wy- 
losowana po raz pierwszy, Poprzed- 
ni zdobywcy głównych wygranych, 


lis, ale 1949 roku. 
Z poważaniem 
JERZY: RAWICZ 


Powyższe nie jest żar- 


wynoszących milion złotych, na zby- 
tni ambaras nie uskarżali się... 


Pamiętajmy tylko, że ciągnienie 
IV klasy zaczyna się 8 kwietnia, a 
ostatni termin odnowienia 
upływa 5 kwietnia. 


: Uwaga: 


2 52 Loterii w kwocie 2.000.000 
| losów 


I= 


HOW 


JARD FAS 


EE | 


TŁUMACZYŁ JÓZEF BROOŁKI 


III 


Sędzia odrzucił kołdrę, nogi przewieszone przez krawędź 
łóżka szukały czegoś przez chwilę, później stopy znalazły pan- 
tofle. Podszedł do okna i spojrzał na ulicę. Był słoneczny nie- 
dzielny ranek w Chicago. 

Listopad w Chicago jest przyjemną porą roku. Jest zimno, 
ale ładnie — powietrze jest czyste. . 

Drzewa przeważnie stały już bez liści, a ptaki, które jesz- 
cze nie odleciały na południe, fruwały i świergotały. 

Niektórzy przechodnie — było parę minut przed siódmą — 
już szli do pracy, policjant stał w pobliżu, zaturkotał furgon 
z browaru. 

Wszystko na świecie było w porządku. i 

_ Przebiegł go dreszcz zimna. Znalazł płaszcz kąpielowy 
i włożył na siebie. 

Tego ranka Sędzia był szczególnie wrażliwy na wszystko: 
na dźwięki, na zapachy, na gorąco i na zimno, na przestrzeń, 
która zawarła się pomiędzy czterema ścianami jego pokoju, na 


je bez zastrzeżeń i z całkowitą gotowością. 

Jakieś rozdrażnienie rosło w nim, czaiło się. Wiele rzeczy 
składało się na nie. Na przykład ten obraz Daniela Webstera na 
ścianie. Cóż to za głupie upiększenie do sypialni? Czemu od da- 
wna nie wyrzucił tego z pokoju? 


Drażniły go rzeźbione w drzewie floresy na >parciu fotela,. 
tapety, dywan na podłodze. 

Zdawał sobie sprawę, że sam podnieca w sobie rozdrażnie- 
nie i usiłował je zwalczyć. 

Chodził po pokoju tam i z powrotem, wyciągał przed siebie 
ramiona, raz czy dwa razy zatoczył nimi koło w powietrzu, 
otworzył okno, głęboko wciągając powietrze, ale zimno podzia- 
łało raczej deprymująco, więc szybko zamknął okno, usiadł na 
łóżku pocierając brodę. sari 

Jeszcze się niezupełnie obudził, jeszcze trwała w nim ocię- 
żała senność, znajdująca wyraz w zadumie, w medytowaniu, 
czego Sędzia z pewnością od razu pozbyłby się w wannie, ale ` 


widocznie nie chciał się tego pozbyć. Trwał nadal w swym roz- 


1 
wszystkie zresztą objawy, które zazwyczaj organizm przyjmu- 


drażnieniu, zastanawiając się nad tym, dlaczego właśnie dziś 
ogarnął go tego rodzaju nastrój. Ń 

Pozwolił płynąć swym myślom, sąd 
ulgę. 

Zasłonił się swym starym i wypróbowanym „ paradoksem, 
sam był sędzią, a przecież pogardzał sędziami. Dziś bardziej ni- 
żeli kiedykolwiek. Ta myśl sprawiła, że uśmiechnął się po raz 
pierwszy tego ranka. 

Otóż była pewna sprawa, którą pragnął teraz sobie uprzy- 
tomnić i co najmniej po raz piąty przychodziła mu na myśl pe- 
wna uszczypliwa uwaga, którą mógł w pewnym momencie zro- 
bić — uwaga, którą później w ciągu długich tygodni powtarza- 
no by sobie w Chicago, dodając: „Sędzia Altgeld powiedział kie- 
dyś“... Mógł tę uwagę zrobić — ale nie zrobił jej po prostu dla- 
tego, że gdy mu to przyszło na myśl, już było za późno. 

Niezadowolony z siebie, że wciąż jest zaprzątnięty własną 
osobą, Sędzia skierował swe myśli w innym kierunku, pogrąża- 
jąc się znów we wspomnieniach. 

A jednak były pewne sprawy, które uporczywie powraca- 
ły, przyoblekały się w wyraźne kontury i — niejako z przyzwy- 
czajenia — wypływały w jego pamięci. 

Stale odżywał w pamięci — chociaż nie było w nim nie nad- 
zwyczajnego — pewien dżdżysty, okropny dzień z okresu jego 
służby w wojsku. 


ząc, że to sprawi mu 


Było to przykre wspomnienie, które wryło się w pamięć 
i tkwiło w niej bardziej natarczywie aniżeli wiele innych rzeczy. 

Później przychodziły rozważania na temat tzw. „życiowej 
szansy“, co mu się zawsze przytrafiało, ilekroć był w podob-. 


„nym nastroju. Ogromnie wierzył w celowość wydarzeń i wy- 


roków losu. : 

Czy te jego przyszłe losy nie związywały się jakąś cieniut- 
ką niteczką z owymi najżałośniejszymi wspomnieniami jego 
dzieciństwa, gdy sponiewierany i brzydki chłopak stał przed 
swym ojcem? A przecież już wtedy czuł w sobie los, który „go 
czeka, znał go tak dobrze, że aż nie miał żadnych złudzeń, jak 
się potoczą jego koleje. i 

Trzeba jednak przyznać, że w jego wspomnieniach, ictóre 
obejmowały ogres wędrówki w pożerającej go gorączce, na pół- 
'noc od kolei, przy której budowie pracował, owej pewności co 
do oczekującego go w przyszłości losu, było naonczas niewiele. 

Był włóczęgą, brudnym, cuchnącym obieżyświatem, gdy 
przyszedł wtedy na farmę i skomlał o pracę į dach nad głową. 

— Chory człowiek nie potrafi pracować — powiedział Cam 
Williams, właściciel farmy. 

Jak dobrze przypomina sobie tego Cam Williamsa. „Chory 
człowiek nie potrafi pracować'—tak powiedział. Więc też upie- 
h} się przy swoim, ile miał sił, podniecany gorączką, która go 
trawiła, uśmiechając się, jak gdyby to o żart jedynie chodziło. 
Aż wreszcie dopiął swego. Niech tylko zacznie pracować, a po- 
każe, co potrafi. Przechwalał się, jak to harował przy tej budo- 
wie kolei. 

— A co będzie, jeżeli tu umrzesz? — zapytał go farmer. 

Ale sam chyba w to nie wierzył. Bo są tacy ludzie, którzy 
z góry są życzliwi dla innych, którzy kochają bliźnich. 

Co prawda Sędzia nie wczuwał się dość głęboko w tego ro- 
dzaju uczucia „jednak musiał przyznać, że taki stosunek do lu- 
dzi niekiedy istnieje. Bo inaczej, czemuż ów farmer miał zawie- 
rać tak niekorzystną dla siebie transakcję, po co miał go karmić, 
dawać prace u siebie? 


(17) (d. c. n.) 


